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Cena pojedynczego 
egzemplarza 


Wibee ustalenia dranie | Wielkie dzieło pokoju. 
Andlia w interesie pokoji rznala wsch. oranice Polski 


Protekół żąda od Polski udzielenia Galicii 
Wschodniej przyrzeczonej autonomii. 


Lwów, 16. marca. 


„Z uczuciem wielkiej ulgi, dowie- 
dział się naród polski onegdaj. że 
granice faktyczne jego Państwa, — 
granice, dla wywalczenia których 
całe jedno pokolenie zostało zdzie- 
siątkowane, uzyskały aprobatę mo- 
carstw. Z owem zaś zadowoleniem 
złączyło się niemniej żywe uczucie 
wdzięczności dla Rządu gen. Sikor- 
skiego za to, że rozwinął taką roz- 
tropność i energię w usunięciu kłód 
tzuconych Polsce pod nogi. Wiemy 
brzecię, ile wichrzeń kotłowało nad 
złowami Rady Ambasadorów, aby 
odwieść ją od uznania praw naszych 
słusznych. I wiemy, jak mało nieraz 
Drawa te znajdowały zrozumienia u 
niektórych potencyj. losami Świata 
kierujących. Tem większa zasługa 
dzisiej. Rządu i nie pomoże tu żadna 
Dróba zeskamotowania jej na rzecz 
tych, którzy może mieli sposobiość 
dokonania dzieła. lecz go nie doko- 
sali. Naród wie. czyim umiejętnym i 
wytrwałym zabiegom ma do zaw- 
dzięczenia tak doniosłą decyzię mo- 
carstw. Naród wie, i nigdy tego nie 
zapomni. 

Jużci granice Polski nie są do- 
skonałe. Za wiele braci naszych po- 
zostało poza wschodnią i zachodnia 
ścianą Państwa. a jeden z głównych 
warunków rozwoju. dostęp do mo- 
rza, dzięki perfidji oraz nienawiści 
Lloyda George'a. został utrudniony 
wetknięciem korka gdańskiego w uj- 
Ście Wisły. Ale przyszłość wszak 
niejedno jeszcze będzie miała do 
Powiedzenia... 


Ustalenie granic nawet w tylu 
miejscach nieodpowiednio, wbrew 
naszym najoczywitszym prawom 


boprowadzonych, jest dla Polski mo- 
Mmentem pierwszorzędnej doniosłości. 
Stworzone są nakoniec ramy wiel- 
kiego Państwa. Teraz czas ostatni 
wejść w siebie i wszystkie siły wy- 
tężyć, by obraz w tych ramach o- 
$sadzony zajaśniał blaskiem pelnego 
rozkwitu ku podziwowi świata, a u- 
szczęśliwieniu ludności. O iakąż to 
Polskę walczono na polach tysiąca 
bitew; jakiej Polski widzenie dało 
nam tak promienną w dumnej wspa- 
niałości swych intencji epopeię Le- 
gionów; jaka Polska jaśniała przed 
oczyma tych. którzy ofiarnie zło- 
żyli młode swe żywoty w ofierze, a- 
by z ich ciał wzniosła się tama o- 
chronna przeciw najazdowi bolsze- 
więkiemu? Co rzekliby, patrzac na 
stosunki. jakie utworzyły się w tej 
przez nich wywalczonej, a potem od 
nowego zagrabienia ocałonej Polsce? 
Więc rozbudzić sumienie społeczne, 
skoordynować wszystkie siły ku 
zgodnej i rozumnej pracy, by w tej 
Polsce radośnie było każdemu, ko- 
mu los dozwolił należeć do rzędu jej 
obywateli — oto wielkie przykaza- 
nie, z jakiem staje przed nami dzi- 
siejszy moment historyczny. 
Musimy nakoniec otrzeźwieć, mu- 


Paryż, (PAT.) Dokument zawie- | wa zrealizować 


swe zapewnienia 


rający decyzię Rady Ambasadorów ; w sprawie specjalnej autosomji Ga- 


w sprawie granic wschodnich Polski 
został wczoraj podpisany. 

Linja polityczna granic między 
Polską a Litwą została określona 
zgodnie z tymczasową uchwałą po- 
wziętą przez Radę Ligi Narodów w 
dniu 3. lutego w czasie sesji pary- 
skiej. Linja ta przyznaje Wilno ia. 
koteż kolej żelazną Wilno Grodno 
Polsce. 

W kwestii wschodnich granic 
Polski Rada Ansbasadorów przyjęła 
granice wyznaczone przez traktat 
Ryski podpisany przez Polske. Ro- 
się i Ukrainę. 

"Wreszcie dokument regulniący 
przynależność wschodniei (Galicii do 
Polski zawiera specialne zastrzeże. 
nie, że Polska powinna dać zadą- 
walniające gwarancje, iż jest gniŚćw 


Eci wschodniej, 

Skądinąd angielski komunikat o- 
ficialny wyrażają zapewnienie Z 
powod: ostatecznego  uregulow ania 
kwestji granic Polski przez sojusz- 
mków stwierdza. żc rząd angielski 
nie jest bezpośrednio zainteresowany 


w powziętych decyzjach, uznaje 
jednak, że definitywne atwiciie 
Sprawy powyższej przez  Ssojuszzia 


ków zgodnie z uprawnieniami takie 
daje traktal Wersalski jest konieczne 
dla dzieła pokoju. 

Sfery rządawe wierzą. że doki- 
ment podpisany wczoraj również 
przez reprezentanta Angliji, zawiera 
decyzię. która pod każdym wzzię- 
dem ułatwi sytuacis na wschodzie 
Europy. 


simy zrozumieć, że nawet i ustale- 
we granic nie wiele nam pomoże, 
jeśli w tych granicach nieład i roz- 
terki gnieździć się będą. 

Ufamy, że także Rząd. któ:v 
taką zasługę dobvi ustaleniem 
granic, znajdzie w sobie teraz dość 
siły. bv sprężystem wykonywaniem 
władzy dopomódz  społeczeństwi 
do wydostania się 2 zamęju 
czent nowa zapewni nazwisku swe- 
mu chiuhę, 

Decyzia Rady Ambasadorów u- 
suwa nareszcie zmorę niepenyności, 
To krzepiące poczucie nasze winny 
wziąć pod rozwagę żywioły, które 
na niejasnej pozycji międzynarodo- 
wej Państwa tyle budowały. Buta 
mniejszośc| tarodowych, urągająca 
Państwu i działającą na jego 
szkode. musi ustać. Muszą one po- 
wiedzieć sobie, że niewolno podko- 
pywać Państwa, w którem się Żyłe. 
O ile oddadza mm, co do niego na- 
leży, mogą być pewne zażywania 
wszelkich tych dobrodziejstw, jakie 
zapewniła Polska swym obywatc- 
lom. Ale wara przed mobilizowa- 
niem zagranicy przeciw Polsce, wa- 
ra też przed dalszem obłednem: 
„szcze ne znaty, jak to bude“. 


W ustalonych granicach, Pol- 
Ska. mamy nadzieję, znajdzie dość 
siły, by krnebrność | wichrzenia 
złamać, a tak żywioły w jej obrębie 
na jej szkodę działające, przyprowa- 
dzić do opamiętmia. 

—0— 


óycie pariamentarne. 


Regulamin Senatu. - Ustawa o rar 
kupnie ropy bruttowej.--- Echa zajść 
grudniowych w Warszawie, 


Warszawa, 16, marca. 


Na wezoraiszem posiedzeniu sej- 
imowej Komisii konstytucyjnej nos. 
Niedziałkowski referował wniosek 
swego klubu o niezgodnych 7 kose 
stytucją paragrafach regulaminu Se- 
natu. Wedle wniosku ari? 23 re- 
gulaminu iest tak sformndowany, 
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jakby Seratowi przystuztwała ini- 

cjatywa ustawodawcza. Wniosek 

odnośny upadł większością glosów 

Z ALANSACNED ANNĘ 2. L Bias 
* 

Komisja  handlowo-przemysłowa 
rozpatrywała na podstawie refera- 
tu pos. Dunina projekt ustawy o za- 
kupnie ropy bruttowej, Za podsta- 
wę do dyskusii przyjęto projekt rzą- 
dawy w przeróbce referenta. Po 
dyskusji komisia przyjęła szereg ar- 
tykułów z popraw kami następujące. 
mi: Pos. Diamanda dotyczącą przy” 
musu ograniczenia bruttowców to- 
py, których liczba sięga 300 tysię- 
cy, oraz że superaurnbitra wyznacza. 
jącego cenę po iakiej Państwo zaku- 
puje ropę bruttową wyznaczać ma 
w razie braku porozumienia stron 
prezes Sądu Apelacyjnego we L.wo- 
wie. Do art. 3 przyjęto poprawnę 
pos. Szydłowskiego (PSŁ.) uprasz- 
czającą system wpłat za ronę brut- 
iową za pośrednictwem P. K. O. 

x 

Na posiedzeniu Komisji admin. 
stracyjnej toczyła się w dalszym 
ciągu dyskusja w sprawie zajść u. 
licznych w Warszawie li. grudaja 
nb. r. Pos. Szyper (Koło żyd.) do- 
wocdził. żę zajścia w dniu 11. grud- 
ma mialy charakter wystąpień aniye 
żydowskich | żądał. aby śledztwo 
razszęrzono specialnie w celu zha- 


dania udziałów zajścia w Towarz. 
„Rozwój. Pos. Prager (P. P. 5) 
zgłosił rezolucię.  wediur której 


Sejm wzywa Rząd do przedłożenia 
sprawozdania z poczynionych Za- 
rządzeń. celem usuniecia z admini- 
straci państwowej į służby Ibezpie- 
czeństwa  rmihicznego jednostek, 
które wykazały nieudolność w cza. 
sie zajść; oraz do nuiawnienia osta- 
tecznych wyników Słedztwa prze- 
ctw urzędnikom winnym  przekro- 
czenia służbowych obowiązków. Re 
zokicię przyjęto. 


Polska a Liga Narodów. 


Wywiad z Ministrem pełnomocnym pref, Gr, 
Askenszym, delegatem Polski do Ligi Nar, 
Charakter L'gi Naródów, — Jej niezależność od postronnych 
wpływów. — Poska musi wzmocnić swe stanowisko p:zez uzy- 


skanie przedstawiciela w Radzie Ligi Narodów. — Sprawa 
ws hzdnich granic. 


Warszawa, 14. marca. 


Wobec  zainteresowarta, akie 
budzi dziś, zarówno w kraju, jak 


zagranicą, poaidżeme międzynarod”- 
we naszego Państwa i kwestja t- 
zmamia jego obecnych granic 
wydało mi się rzeczą wskazaną 
zainterpełować w tych sprawach 
bawiącego właśnie w Warszawie 
Ministra pełnom. Szymona Aske- 
nazego. 
Żaczytnumy. 


naturalnie. odl Ligi 


Narodów. Razpowszechniony jest 
u nas pogląd, że Liga Narodów sta. 
nowi czynnik krępuiący naturalny 
rozwói mocarstwowv Polski, że 
jest czemś w rodzaju narzędzia oh- 
imy śłonego kpqcjanie dla szacho- 
wania naszych słusznych i upraw- 
nionych aspiracii... 

-- Pogląd to małostkowy i po- 
wiedziałbym. mało państwowy — 
odpowiada pr Askenazy, — Ujnuw 
on bawiem ew=stjię tylko pod ka- 
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tem widzenia faszych spraw, a te 
sa tylko drobnym ułamkiem całego 
splotu Światowych interesów. Liga 
„Narodów jest przecież iasiytucją 
światową, a co ważniejsza, jest 
wyrazen: postępu Świata w iraki- 
waniu zagadyżeń między narodow yci, 

luna sprawa, że z powstaniem 
Ligi Narodów zbiegiy się róże in- 
ne okoliczności miepomyślne dla 
nas, ale od istnienia. lub nieistnic- 
nia Ligi Narodów — niezależne. Tak 
np. daliśmy Sobie narzacić traktat 
e mniejszościach narodowych. na 
który ia patrzę bardzo krytycznie. 
Nie odzyskaliśmy Gdańsica w for- 
mie, odpowiadającej naszym histo- 
rycznym stosunkom z tem miastem, 
lecz w formie innej, luźnej i maiej 
dla nas korzystnej. 

Wszystko to stworzyło pewne- 
go rodzaju serwituty Ligi wobec 
mas. Ale też tem większy iest obo- 
wiązek Polski i jej delcgach, kon- 
sekwoentnęqe przeprowadzać obro::e 
-lnteresów polskich w tych dwu 
sprawach, to jest dociowując trak- 
tatów, mie dopuścić do naruszenia 
suweęteniości Polski w  spawie 
mniejszości narodowej, a interesów 
politycznych i gospodarczych w 
sprawie Gdańska, 

Stanowisko Ligi Narodów bywa» 
ło nieraz dla spraw naszych przy- 
chylniejsze, niż innych  areopagów 
europeiskich. Dość przypomnieć 
Sprawę Śląska. Gdy w sierpniu 
1921 dzięki wpływom p. Lloyda 
Georga sprawa Śląska przybrała dla 
nas w Paryżu obrót niepomyślity 
(chciano wówczas dać nam tylko 
Rybnik i Pszczynę), przekazano 
sprawe do rozstrzygniecia ostatecz- 
'mego Lidze Narodów. I werdykt 
śŁigi, iatkolwiek nie zaspokoił w, 
ałościtusznych  naszycie 
to, bądź co bądź, uczynił im zadość 
w pewnei przynajmniej mierze, a za- 
pewniając Polsce t. zw. trójkąt 
przemysłowy wywołał w Niem- 
czech  najstraszniejszą do Ligi 
nienawiść. 

Że Niemcy dotychczas nie przy- 
stąpiły i przystąpić nie chcą do Li- 
gł Narodów — to następstwo tego 
rozstrzygnięcia. 

` — U nas traktuje się Lige Naro- 
dów jako ekspozyłurę wielkich mo- 
carstw i wykonawczynię ich woli. 
Czy pogląd ten zawiera w sobie pe- 
wna dozę słuszności? 

-— Nie, W Radzie Ligi Narodów 
zasiada 10 przedstawicieli różnych 
bw. w Ai 4-ch przedolawicicli, 


„ORLE“ 
dramat w 6. aktach EDMUNDA 
ROSTANDA wystawiony po raz 
pierwszy na scenie Teatru Wie! 
kiego we Lwowie dnia 14-go mar. 

ca 1923. 


Lwów, 16. marca. 

0) Zamknięto w pozłacanej 
„klatce Sci.ónbrun: „Orlę*, Po or- 
nie uchy.one drzwiczki zatrzaskują 
się ciężko, ileżroś uwięzione pi - 
'kię marzy o wolności, o powroci? 
da swej słonecznej ojczyzny - 
Francji. Z:wsząd otacza księcia 
ob:uda, a czujni „opiekunowie * 
ani ma chwilę nie 'puszczaią zeń 
„oka. ? 
Książę Rei hatadtu — od ko- 
łebki obdarzony tytułem „króla 
Rzymu”, ożczuwa na każd m 
kroku przekleństwo locu i każdem 
idrgni:niem sc:ca bustuje <i? prze- 


tiw niemy Jzdias ten protesi dü- 4 tów, on — 


żądań, | 


„QAZETA LWOWSKA” e dnia 17. marca 1923. 


NA WSCEHÓD.. 


I4 MARCA 1925. 
Idźmy — kiórędy wiodły Bolesławia, 


NZ „CIEŃ 


"rbcami tamie pychę = 


iołych wrót, 


kurhounem. znacząc slady po istuicj SDLWY 


na tuschód! 


laźiny — skad ongi wskrzesające wiarn 
genjusze wieszcze swój wytc'adty ród! 
Pod Ostrą Bramę i nad ibue Sarą — 


ma wschód! 


ldźmy — gdzie ziemia w słońcu uśmiechnięta, 
boga: :: 
gdzie iwie są miasta i plari? 


pachnaen chlebem, 


na wschód! 


vedat re bród — 
rosę twięta — 


Jdźmy — gdzie serc: chicpa w kamień skrzepio. 


a w i urnych chatach gospodarzy 


Zani 
na Pscódi , 


t. zw. wielkich mocarstw: Francji. 
Anglii, Włoch i Japonii. Interesy tych 
państw często kolidują ze sobą. Nie 
może być więc mowy o jednej wspól 
nej woli. Nadto zasiadaiją tam przed- 
stawiciele Hiszpanii, Urugwaju, Bra- 
zylji, Belgji, Szwecji i Chin. 

jest to przedstawicięlstwo całego 
niemal Świata. Horyzont Ligi Naro- 
dów jest bardzo rozległy i pamiętać 
powinniśmy, że na terenie Ligi Na- 
rodów Polska jest nietylko kijentem, 
ale i wsbółgospedarzein. 

-— Jakim sposobem  umocnićby 
można tę rolę współgospodarza? 

— Przez weiścię delegata Pań- 
„stan: Połskiege"ie: Rady Ligi. We 
wrześniu odbędzie się wielki zjazd 
członków Ligi Narodów, na którym 
nastąpią wybory do Rady. Polska 
musi postarać się o zdobycie manda- 
tu. Dotąd niemogła go otrzymać ze 
względu na nieuregułowaną prawnie 
sprawę swoich granic. 

— Jaki jest pogląd p. profesora 
na zabiegi Rządu Polskiego w spra- 
wie uznania naszych granie? 

— Och, sprąwa ta ma dziś wszel- 
kie szanse powodzenia. Najwyższy 
już czas skończyć z wszelką tym- 
czasowością na wschodzie Europy. 

Na p. Askenazego czekali już inni 
interesanci i goście. Niepodobua by- 
ło przeciągać dłużej tej tak interesu- 
iącei rozmowy... 

H. G 


Eoi o "osz JE nie 
gdy ma się w czyn 


szy 
sią w chwil, 
zamienić. Niew ary w siebi- same- 


go s'al: przez wrogie mu (focze- 
nie podsycaaej, nie wygna rawet 
‘uşa yczno-dałwochwalcze zara rze- 
nie się w geniusz wielkiego ojca. 
Z szatanem — Metternichem spra- 
wa niełatwa. Poprzysiągł sotie i 
Ausirji, zagładę pamięci Napolsora 
— czyż wahałby się usunąć taką 
przesz:0dę, jax syn „boga wojny* 
ti pamięci żywe wcieleni? Czyż 
z csztą trud to wielk? Nieszczę:- 
ne, bezbroni.e orlę! 

Już skrzydła d» lotu r-zpina, 
Wyfrunie z klatki swej — ra Ze- 
mi francuskiei stanie wol:y, moc- 
ny. Wszak tam czekają nań spis- 
kowcy. Czekają swego ces rza. 
Na F'ałym ko:iu zjawi się wśród 
nch, w złotym basku swych wh- 
jasiy rycerz. 


a A ZA © NAA 


brud, 


śmy Polske piecna. jasne, eiis — 


JANINA KRÓLIÑSKA. 
PETTTSTTEREEK 


„ ABiMU. 


Przyjęcie ustawy o zasłikach woj- 

skowych. — Sprawa kolonistów nie- 

nsiecsich., — O zmianę metody wal- 
ki z dtożyzaą. 


Warszawa, 16. marca. 


Na wczorajszem posiedzeniu Sej- 
mu odesłano do komisii regulamino- 
wej sprawę wydania epos. Okonia, 
noczem posąJaworowski w imieniu 
Komisii wojskowej relerował projekt 
ustawy e zasitkach wojskowych. U- 
chwalenie ustawy iest bardzo pilne, 
gdyż ro 
częthĄ* 4 


iki powoł Ą 
RUSZA AA WE 


= 


wo z góry. Normy ustala Rada Mini-- 


strów. — Obowiązek wy pła- 
cania zasiłku rodzinom stałych ro- 
botników i pracowników, ciąży na 
racydawcy, a w wypadkach, gdy- 
y pracodawca udowodnił, że nie 
jest w możności wypłacania zasiłku, 
na skarbie Państwa. Ustawa obo- 
wiązuje do dnia 31. grudnia r. b. Za- 
siłek przysługuje żonie także sepa- 
rowanej, dzieciom ślubnym i nieślu- 
bnym, nieletniemu rodzeństwu, dzia- 
dkowi i babce. — Po dyskusji przy- 
jęto w głosowaniu ustawę w dru- 
giem czytaniu. 

„Wniosek4Komisji spraw zazrani- 
cznych w sprawie kolonistów nie- 
mieckich w b. zaborze pruskim refe- 


r1ował pos. Dąbski. Komisia uchwali- i 
OULES LYON an i Lo ż- zledlietcaso (| a> - 4 ,]  uuńt USA „ao 


ła wniosek następujący: Wobec po- 
wszechnego zaniepokojenia opinji pu- 
blicznej stanem sprawy kolonistów 
niemieckich w Wielkopolsce i na Po- 
morzu, przed forum Ligi Narodów, 
Sejm stwierdza, że Polska od praw 
zagwarantowanych jej traktatem 
Wersalskim nie odstąpi, wobec cze- 
go Sejm wzywa Rząd, aby bez 
zwłoki korzystał z prawa przysłu- 
gujących Polsce na mocy traktatu 
Wersalskiego w stosunku da koloni- 
stów niemieckich. 

Pos Szebeko popiera wniosek Ko- 
misji. Pos. Nauman (KL niem.) wnosi 
o zmianę ustępu 2 wniosku Komisji 
spraw zagranicznych: „Sejm wzywa 
Rząd, aby i w stosunku do koloni- 
stów niemieckich stał wyłącznie na 
podstawie traktatu Wersalskiego od- 
nośnie do mniejszości narodowych, 
ina podstawach konstytucji“. 

Pos. Kortanty stwierdza. ze Seim 
nie splamił się dotąd żadną ustawą, 
skierowaną przeciw mniejszościom 
narodowym. 

Pos. Popiel (N. P. R.) zgłasza re- 
zolucię. by Rrząd do 4 tygodni przed 
stawił sprawozdanie z zarządzeń 
w zakresie traktatu Wersalskiego 
odnośnie do likwidacii majątków 
niemieckich b. dzieinicy pruskiej. 

Pos. Stroński stwierdza beznpod- 
stawność słów p. Naumanna, jakoby 
koloniści niemieccy byli 
przez Państwo. 

e 
| 
i 


W głosowaniu odrzucono popra- 
wki pos. Naumanna, przyjęto nato- 
miast wniosek Komisji i rezolucję p. 
Popiela. 

Kluby Z. L. N.. Ch. d. i Chrz. N 
S. P. wniosły wniosek nagły w spra- 
wie zmiany metody walkł z droży: 
zną i bezrobociem. 

Następne pop eee dziś popo- 
łudniu, . 


uciskani 


List 2 NarsZaBy. 


Podróż z Warszawy do Lwowa —. 
bajką Grimma, — Groźba dełene- 
stracili rajców z powodu konfliktu kino 
wego. —- Wiełkepostne echa karna- 
wał, Wynajmowanie tance- 
rzy, — Warszawa chce się bawić, 
a nie może, 


— Zera. —- Warszawa 
sie uwiośnia, 


(Koresp. własna „Gazety Lwowskiej”) 
Warszawa, w marcu. 

Warszawa, wobec nowej aż 100 
proc. podwyżki taryfy koieiowej, 
1 oddaliła się teraz jeszczę więcej où 
Lwowa. Gdybyśmy żyli w baice 


wolności, dniu chwały -— jakżeś | łącznie z myślą © swym narodzie, 


bliski. 

Na polach Wagramu snuje się 
mg'a wieczor. A w szumie wichru 
słychać odgłosy po>itewne. Książę 
Reichsta itu przegrał, — Zbyt dłu- 
go walczyi z sobą — „wyciężyła 
jego własna niemoc. „Nie pora na 
rozwa;ania, na tyrady, gdy czas 
nagli. Ksiażę jakby umyślnie o tem 
zapomniał a na przypomnienia ni: 
z aż. Wróci więc do swej poz'a- 
canei Kiatij, aby z niej wkrótce 
wv ecieć.. na skrzydłach śmi:rci. 

Oto dzeło Mett:rnicha, praco- 
wice, bez znie hęcan a sę, po mi- 
sttzowsku wykonane. Trumf au- 
s'rjackiej dyplomacj, wzór do na- 
śladowania dla potomnych. Teraz 
można już bez obawy „włożyć 
księciu jego mundur biał,“ ! 

Rostand udramatyzował tragi- 


Di u | czne dzi:je syna Bonapartego, wy- 


Czuje się to w każdem nie:ral sło. 
wie „Orięcia'. Dla terden 'i swe, 
nie poirzebowa! pisarz fr.ncuski 
zmieniać faktów historycznych, / 
że się od nich tu i ówdz e odda- 
lit, to jedynie dla tego, ż: mie 
mógł i ni: potrzebowa! bezwzglęe 
dnie krępować , swej wyobraźni, 
zyłaszcza, jeżeli głównie o nią o- 
parła się poe:ja tego niez wykłege 
dzieła. 

I z pewnością nie dla samyck 
wstrząsającyci wydarzeń hist: ry= 
cznych „Orlę* dotarło do wszyst- 
kich większych 
kuli ziemskiej, ale dla wartości nie- 
pospclitych, zaczerpniętych z wiel- 
kiego talentu I umysłu Rostanca. 

Dotarło wreszcie i do nas, do 
Lwowa. Przyjęto je radośnie, upa= 
trując w riein zwiastuna nowej e- 
ry w naszym teatrze, 


zbiorowisk całej . 


Sim. 


arma, mogłfbyśmy, jak Jaś i Mał. 
gosia kamykami, znaczyć drogę do 
Lwowa ceną biletu kolejowego, gu- 
biąc czerwone „banknoty* markowe 
i jeszcze zostałaby śmiałemu pod- 
różnikowi Sporą jch garstka na o- 
płacenie tramwaju we Lwowie. Nie 
żyjemy jednak, niestety, w opalo- 


wem przedraniu baśniorwem, przez | 


które szły dzieci bai w głąb lasu 
ku awanturniczej przygodzie w 
piernikowei chatce czarownicy. 

Odziera się mas natomiast Z 
wszelkich złud, nawet kinowych, 
kużąc dreptaś w kólko po zupcha- 
nych ulicach, wśród piramid zczer- 
nialego śniegu, z których, ieżeli nie 
wieki to w każdym razie długie i. 
Smutne na nas patrzą tygodnie, 

Cierpłiwie jednak znosi Warsza- 
Wa brud i trud, drożyznę i głód — 
1 wszystkie do powyższych rymów 
zdatne rymy, ale buntem zawrzaja. 
gdy zamknięto kina. Poeta, który 
potąd jeno w konfiskowanych stro- 
fach był podżegaczem spokojnego 
obywatela, teraz uderzył w czynów 
stal, Z Piro-roczą ekstazą  („Spol- 
rzyjcie na mnie wrę i kipię!” 
i srebrnerhi tzami zwilża zmartwia- 
łe ekrany, wzywa gromami rytmów, 
by tłumy szły na ratusz.. Prezy- 
dent Warszawy i czcigodni rajcowie 
opatrzyji okna mocnemi sztabami, 
pomni wszelkich praskich defciie- 
strącji, Wiadomo bowiem, że histria 
est magistra vitae, przeto magistrat 
Ostro trwa przy swojem żądaniu, 
stwierdzając przykładowo bodaj ia 
Gbchodzie Kopernikowskian, Że ni- 
czem nie można przeszkodzić postę- 
powi, chocby postępem tym było dla 
biednej Warszawy tylko kino. Nie. 
nie spłonie na stosie żaden film, nie 
będzie na indeksie nawet żadna „Ta 
jemnica przystanku tramwajowego“, 
ani „Karczma na rozdrożu”, a może 
już w chwili, gdy list ten skrzep- 
nię w matrycę, furkot aparatów ki- 
rematograficznych  rozlegnjo się 
znowu w setkach kin warszawskich, 
a długie. nerwowe ogonki publicz- 
ności wibrować będą w westybu- 
lach kin, cisnąc się do kas, by u$- 
rzeć Lucy Dorraim lub Conrada 
beitha. 

A zaprawdę powiadam Wam, 
mili Lwowianie, że skoro minął kart- 
nawał, a niema kin, list z Warsza- 
wv może się stać tak mudny, jak 
posiedzenie senatu, albo wędzony 
pikling, który wyzłaca niepodzielnie | 
wystawy naszych sklepów kolonial- | 
nych. Przeto będzie list aa 
retrospektywny poniekąd, — stanie 
się wielkopostnem echem jazzban- 
dów i poiękliwa tesknota banio mu- 
rzyńskiej. 

Naogół wypadł jednak karnawał 
dość mizernie. Było bowiem wiele 
sztucznej bufonady w „ochocie, do 
tańca“, jakieś ociązanie się w przy- 
ciaganiach i przytulaniach tangowo- 
shimmowych. Zanieniło się bowiem 
wiele na sali balowej. Panie nie sie- 
dzą Mż pod Ścianą, jak wróbciki na 
płocie. wyczekując w tęskliwem po- 
niżeniu na chętnych a łaskawych 
tancerzy. Teraz każda pani przy- 
prowadza ze sobą tancerza już na 
użytek calego wieczoru. Podobno za 
grube pieniądze wynajmowano tan- 
cerzy na bal i to musiano płacić do- 
larami. Obnażone plecy, migoty bro. 
kateli i lamy, oploty crêpe romain, 
georgette, maroquin, buńczuki pa- 
wich piór, strzępiaste futerka małp, 
nie były równowałnikiem skrom- 
nych bankocetlów imiteds Stades. 

Tylko wysoko walutowe i egzo- 
tyczne ambasaly bawiły się olicjal. 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 17. 


marca 1923. 


Uroczyste posiedzenie Sejmu 


W niedzielę cała 


wielkopomny moment. 


Warszawa. (AW). Dziś 16.b.m. 
la uczczenia iistorycznej chwiii 
unana przez |aństwa Sprzymie- 
+ one wschodn ch granie Polski 
odbędzie się uroczyste posie- 
dzenie Seimu, na którsm geun, 
Sikurs.i i M rsa. Kat ij wyg:oszą 
dłuższe rzemowieria. Na posie- 
czeaqiu obecny będzie Prezydert 
Wojciechowski uraz pizedstawi- 
ciele państw sprzynm:erzorych, 
zasiadający w Radzie Ambasa- 
darów. 
W nadchodzącą niedziel* pro- 
uktowane są w całem państ: e 


Polska swięcić będzie 
uroczyste ob.hody, urządzone 


rrzez 6 gani acje Sp: ieczne, c lem 
uczczeń a iak do i słe o momen u 
w życiu P Iski: 

Mar zwa. (AW. Na dzś po- 
p fudriu zapowiedziane cst nad- 
zwyczajne posiedzeńie Seimu, 


cem  u,amięt inia don osłej 
chwili ofcjaloego uznawa ganc 
wschodni.n. Pesi-dz nie i0 Z398 a- 


tie odreczone do sobct”, eżeli 
nie radejdzie tekst ofic alnej 
d cyzii Racy Ambas. dorów. 
Równo ześwi. odbędzis się uro- 
czysie posiedzenie 5.natu 


Cziczznin chciałky | dnak pośredniczyć 


w sporze Se z Liiwą, 


„Warszawa. (AW). „Kurier Pel- 
ski“ przyn si wiadomość o rowej 
-ocie Cziczerina do Rządu pol 
s iego, w której ien wita teaden- 
cj „okojowe Rzą u pols'ie:o, za- 

ate w 6 tatni.]j roce do Rosi 
s vie dia jednak, że nie podziela 
Lądzie rząsu p iskieg , pok ad - 
nych w Lidz: Naroców, gdyż .d - 
niem Czi z «ina Liga nie jests.- 
d ią sezs'ronnym w spo:ze Li- 


twy z lolską. Stąd wniosek, że 
w interesie Po:k i Litwy leży, ly 
k rzystały z pośrednictwa Rosji so- 
wizesiej, wzgl daie innych :icza- 
in eresowa ych 1ządów. 

Wreszcie Czi zerin stwe”dza, 
że Rosja nie wyrzzkia 3 ę swe- 
go zainte esowania dli obsza- 
rów na zachód od granicy trak- 


| tatu Rysxiego 


Czas pomyśleć o konsolidacji wewnętrz. 
Tak radzi Polsce jej wypróbowany przyjaciel Poincare. 


prancja pragni3 jeszcze uregulować stosunki polsko-czeskie. 


Wa szawa. (AW) D;rosz? z 
Paryża, że Poncire p: zyiął Mn. 
Skr yń:kie o :a gndzisnaj audjen 
ci. Min Śsrzyński cziękował mu 
za poparcie w sprawie granic Fol- 
si oaz p ruszy: szrawę K'aj dy, 
Jaworz. ny i siosusku do  Fosii. 

oinca ć we ws:ystkich sp awa*i) 
wykazywa! nileżyts zrozumienie 
konieczności 


Francji i Polski, oświadczając, 


> 


Francja uczyni wszystko c) n:is- 
ży, aby prawa Polsk: b<'y zabe:- 
pisczo e i aby sprawa Ja+orzyn, 
rzestala micie stosunki polsk /- 
czeski :. 

Poin.arć zwrócił się do Min 
Skr.yńs:ieqo z prośba, aby Puls a 
majac ob-cnie zabezpieczone ga- 
nice, odjała siè: wszslk mi sił m 


uzgodnienia dzżeń | sprawia konsolidaci wewnetrznej 


i uzdrow:e ia fina $ô . 


Rokowania E EMN 
wszczęie zostaną jeszcze przed świętami Wielkanocnem.. 


Wiedeń. (Pato „N. Wr Abend- 
blat * donosi z Paryża, że Ss ereg 
dzienników paryski ch przy nesi zgo- 
dną wiadomość, iż zarówio w Lon- 
dynie jak i w 'aryżu w u z¿das 
z gra icznych uważ ją ro owania 

„i m ami za biskie. W parys::ch 
kotai pol. tycznych twieriza, że 
na w:zora szej angelskiej radzi: 
minisirów pod pr. ewodnictw: m 
Bo ar Lawa pos.anowieno zapy ać 
rząd niemie ki, czy był y sklonny, 
wobec ogłoszenia uchwały konfe- 
rencji hrukselski i, zgodzić sią na 
propozycję Bnilji, względnie na 
PE EE ego państwa, neutral- 

n go w sprawie Ruhry, fa zwo- 


łanie komsi celem ustalenia ogó: 
nej sumy odszkodowań. 

Ustaienie miałoby aastąnić na 
Lodsiawie uwzględnienia nowych 
okcliczności związamica z f i ten: 
ob: adzenia ZagłębiaR h y. Na kon- 
ierencji tej m:anoby również do- 
kə ać zmiany warunków spłat ::e 
niec ich. 

Paryż. (AW). „N. Y. Heralu" 
a podstawie informaci, pcecaoczą.- 
cych od pewnej miarodzjnaj oso- 
bistości twie:dzi, że jeszcze [rzed 
Świętami w ie ka”ocn mi ' ożna się 
8 0 ziew ć wdrożen a: ckowań m'e- 
dz, Franca a Niemcami. 


nie, redutowały teatry z twarzą bez 

maski, zawarła też prasa iednonoc- 
ny rozejm bez preliminarzy pokoio- 
wych. Mocno również były adwie- 
dzane dancingi przez panie ze 
względu na kapełusze, w których 
tańczyły, przez panów Znowu ze 
względu na panie, z któremi tań- 


czyli. Panie bowiem tańczące W 
dancingach. nie płaciły tancerzom, 
ale odwrotnie. Reduty okazały się 
bardziej magnetyczne od balów, bo 
można było „stylowy“ kostiuni, CZy 
odwieczne domimo wypożyczyć U 
Dobka (trudno, nazwiska są dzie- 
dziczne !). 
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Wracając jednak do balów ofi- 
cialnytch, to jak mówią złośliwi, 
ambasada wlewa nie sumem raczy- 
ła swych gości. ale peknie mhe- 
rawanym Imem. porełntwszy aytti- 
gewwa zbrodrłe na wyvfadcacy 
„Kuriera Polskiego“ p. H. Liskin., 
w tej błogiej nadziej, że uwalni sie 
wreszcie od intervwiewów. Ale da- 
remme, zmartwychwstał ) fo, 
wbrew prawom natury, w niez'nie- 
nianei formie. 
PETOT TESE "TT OAT TY TE JIA 


Jak to łatwo pisać 
paneciryki. 


Lwów, 16 m'rza. 


W środcwym nume:ze EX re'sa 
Po aunego pe awil się a tykui p t. 
„Jak to łatwo cekr. tować rezviucje 
potępiające, zwracające się przeciw 
opinii" jakiegoś towarzys wa eko- 
pomistów w kt -iemś z prow neju= 
palnych miast pab k'ch“ o progra- 
mie Min sterstwa skarbu 

N.e trudno się damyśeć, że 
chodzi tu o rezoluc  Possiezo 
T warzystwa Ekonomicznego we 
Lwowie, opublikowane tak e i w 
naszem pi mie. 

R:zo,ucje te, zredagowan w 
sposób niezmiernie jędrny i trafny 
wywarły snać s lne wraż nis, skoro 
uzna:o za sosowne „lekceważyć 
je ra łamich o ganu stołeczney s. 

Nie do nas należy obrona Pols- 
ki*go Towarzystwa Ek nomiczn:go 
ws Lwcwie, ale cbuwiąz:k pub i- 
cysyc.ny nakazuje n:m zwrócić 
uwagę na metody pol miczn:, stó/e 
stanowcz. nie gprzysioją piase 
„stołeczne; *. 

Na argumen! można odpowie- 
dzieć w sposób p ważny ulko 
ko trargumentem. Aie kontrargu- 
me.t ne zawsze Się znajdzie i nie 
każ y b:cnią tą władać umie, 

Auor wspomnianego artykułu, 
*roący widocznie bardzo bisx«o 
'avinetu lub poczekalni p Min st a 
skariu, nie sili sę wcae na kry- 
tyhę rezolucji. Wysiarczo mu wier- 
dzęni:, Że poctodzą one od eko. 
namis ów zpiow neji kó zy oczy- 
wiście iie mogą m ść wy biażena 
o 0 romie pra.s w Ministerstwie 
kar u przy u. R marskiej, tak iak 
g yby a o wartości opini decydc- 
«a o miejsce zamieszkania jej au- 
iorów o wart ści rożramu win s. 
ta ial go decy ować miał. iloć 
„ Ouf.runci, rapo t'w i referatów * 
ub liczba nachodzącyci p. M- 
n.stra „inieresentów, supiikaniów 
' po tyków. 

Niezrozumiałą jest p zyczepiz- 
na bez wszelkiego związku z przed. 

iotem wznianka o „niew pra- 
waym  optymiżmie* p. Minisira 
skarbu. Opti mizm jest wielką za- 
ełą męża sanu, Nie br.rł' go 
u nas pono żzdiemu z kierowników 
resoriu skarbowego. Optymizwu 
nikt nie zwalcza, ale sama wiara 
we własną twórczość nizstzty nie 
decyduje o wartoś i programu. 

Są publicyści, będący zawsze 
iego zdania, iż największą mądroś- 
ją jest mądrość rażdor zowtęć 
kierownika danego działu adr inis 
tiacji państwowej. Nie rozu 'isj; 
oni zgoła niezależnej orini, Ne 
pojmu 4, że mogą być sprawv, w 
któ ych tryumf jednostki jest niczem 
a celem jedynym musi być t vum? 
rozwagi i przudy. 

Niebaczni: zapominają o tem. ż» 
może jutro już wypadnie im zlek- 
cewsżyć to, co dziś pod nieb oSA 
w) noszą. 
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„GAZETA LWOWSKA“ s dnia 17. marca 1923. 


Jak brzmi uchwała Rady Amóasadorów 


w sprawie Malopolski- Wschodniej? 
konieczność ratyfizowania przez Polskę traktatu w St. Germain. 


Warszawa. (AW) Dziś, dnia 
I6 b. m. pojawi sę w Pryżu u- 
Jzędow, komun kit w sprawie poj- 
p sania p oionou o decyżi Rady 
‚Au b sad.rów. 
= Granica polsko-liewzka ust». - 
na zts!a'a wediug uchwaiy Lgi 
Narod w o rozgran czeniu pasa 
neu ral ego z dnia 3 lutego r. b. 
ne przesądza to ,edn k o prz"jęciu 
poprawek graricznych, zeprepo: o- 
wa ych przez Rząd polski. 

W kwz:siji Małbpoiski Wsch. 
rodnośny ustęn br mi: „Wobec zde- 
cy owania p ze Po!skę przyznania 
Ma o-olsce *schod'i j sw bód au- 
te o.nisznych, 'w/g'g niających ed- 
rębnoz:ć etno raf czną kraju i wobsc 
te.o, że Pols.a zawarła z mocar- 


stwami traktat o mniejszościach ne- 
iodosych meeer tw ts u nàāją 
suwsreaność P. iski w Galei Washo- 
dziej, a Polska prz mu na siebie 
zebow:czania gospoda cze p:ez 
trzutat w St. G rmain zrzewidzia- 
ne, a pod ixł długów austro-węgier- 
skich dotyczące. 

W związku z tym ustępem, aktu. 
alną stasie się sprawa rayf kacil 
traktatu w SŁ German, dotychcz:s 
przez Sejm polski nie ratyfi: owa- 
nego. Zobowiąza ia, ciążące na Pol- 
sce z powodu traitatu w Si. Qer- 
main nełegają głów» e na obowią- 
zku $płsty części przedwojennych 
długów b. monarchji austro-węgier- 
skiej, 


Go mówia Niemcy o uznaniu granic Polski? 


Z.powiadają opozycję Litwy z powodu Wileńszczyzny. 


(Telefonem od naszego korespondenta.> 


Warszawa, (M.) Z Berlina dono- 
szą: Piuma (berlińsk'e wyrażają 
wielkie niezadowolenie z! |powodit. 
decyzji Rady Ambas. w sprawie 
wschodnich granie Polski. Szczezól. 
nie boli je przydzielenie  Wileń- 
szczyzny do Polski. Dzienniki nie- 
mieckie starają sie osłabić znaczenie 


tej decyzji mocarstw. 

Paryski korespondent „Vossische 
Żtg.' donosi, że rozstrzygnięcie Ra. 
dy Ambasadorów nie rozwieje obaw 
o pokój na Wschodzie Europy. gdyż 
nie lest prawdopodobne, aby Litwą 
kowieńska poddała się temu zarzą. 
dzeniu Rady Ambasadorów. 


D uregalowanie granicy polsko-pumuńsk. 


Polska chce uzyskać lepsze warunki komunikacji dla Zajeszczyk. 


ITelefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. (M.) Jak słychać, 


Warszawa, (AW.) Poseł polski w 


Rząd polski zamierza zaproponować | Bukareszcie otrzymał polecenie roz- 


rządowi rumuńskiemu odstąpienie 
przez Polske kliku wiosek na pogra” 
niczu bukowiiskiem w zamian za 
ułatwienie przez Rumunię uregułe. 


wania linii kolejowej w pobliżu Za- . 


leszczyk. 


poczęcie rokowań z rządem rumuń- 
skim o ustalenie granicy polsko-ru- 
muriskiej. Podobne pertraktacje pro- 
wadzi już z rządem łotewskim. Mi- 
nister Jodko-Narkiewicz 


EEEE ZST AO DAP 7 UBOCZNE BESTAS SE E EAE 


Podwyżki cenników miejsiich teiwalce, 


(Z posiedzenia Rady miejskiej}. 


Opłaty od lokatów. - Podatek od narojów alkokolowych. — 
Podrożało światło, tramwaj i gaz. — (lpel do Fzącu. — Sekcja 
Rada miejsk: ? 


finansowa czy 


Lwów, 16 marca. 

(mz) Wczorajsze posiedz nie 
Rady miejskiej odbyło się pod zna- 
kiem szalejącej drożyzny. frzewo- 
dniczył wicej r. Ocirek. Po uchwa 
leniu zaciągnięcia pożyczki 900 mi- 
ljonowej w Zakładzie kredytowym 
dla miast małopolskich, rozpoczę a 
się długa liianji podwyżsk dia 
przysporzenia gminie dochodów. 
A więc podwyższono opłaty od 
lokaiów ćw wysokości 10 krotnego 
czynszu prz dwojennego od mi sz- 
kań i 20 krotnezo od lokalów ske- 
powych), podatek od napojów al- 
 koholowych, p wa, wina i miodu 
(cyfry podaliśmy w spraw.zda iu 
s posiedzenia magistralu), taryf; 
tramwajową, elckiryczną i gazową, 
Posłu:znie, bez pr:te tu zgo- 
Jzłli się radni na podwy kę ze- 
datku od mie z.ań i podrożen € 
'napoiów — dyskusja wywiązsła się 


dopiero, jak zwykle, przy sprawie 
cennika tramwajowezo, w któ ei 
najsilniej występuje zawsze indy- 
widua!ność voglądów w najdra- 
bniejszych szczeg' łach. 

Komisja elektryczna wystąpiła 
z śmiałą, niebywałą dotychczes 
prorozycą podwyżki cen biletów 
tramwajowych i świa ła o 100 pre,; 
skromniejszy był magistrat d ma- 
gając się tylko 50 procentowej pod- 
wyźki cen tramwaje Wniosek Ko- 
misi elektrycznej wywołał ogóine 
niezadowolenie. R. Hófl nger poparł 
wniosek magistratu R. Żawajski 
domagał się zniżenia ceny jazdy 
tramwajem o pzłowę dla urzędni- 
cników państwowych, robotników 
i żołiierzy do sierża ta włącznie. 
R. Cir'n protestował przeciw po- 
dnoszeniu ceny Światła e'ckirycz- 
ngo wsiecz, t, j. za Światło już 
zużyte, r. Maksymowicz natomiast 


radził, by jedn cześnie uchwalić 
dwie podwyżki 50 procentową, 
ważną cd jura i 103 proceitową 
na przySZiOŚĆ. 

Z ogólnego stanowiska ujął 
sprawę r. Szczyrek, występując 
przeciw 100-procentowej podwyżce 
nietylko ze względu ia interes lu- 
dności ale także na korzyści mia- 
sta gdyż podcieslenie cen jazdy 
wztywa siale va obniżenie się f e- 
kwe cji. Mowca ząza¿czył, że całą 
uigę cgólnej drożyzuy ponoszą 
wlasciciele kopalń węglowyca, któ- 
rzy proważzą wpro:t ratunkową 
gospodarkę, oraz „i którzy prze” 
szkodzili państuu w u,ęciu inicja= 
tywy cen w swoje ręce. Wkońcu 
zgłosił r. Szczyre.. rezolucję, ażeby 
zwrócić się do rządu z wezwa- 
niem do zniesienia podatku od wę- 
zła, a przedewszys kim o uwol- 
nienie Gd niego gmia i przed ię- 
kior-iw komu: alnych, orez o uje- 
cie przez reąd polityki cen węgla. 
Pizemawiali jeszcze rr. Hauswal. 
P ócin cài, dr. I'oratyński oraz dyr. 
Tomicki, który przedstawił trag'= 
czną sytuację Z:kładców ciektiycz: 
nych i przemawiał za 100-procent 
podwyż a, 

W głosowaniu zwycięż”ł wrio- 
s.k magistratu, c yli uchwalono 


z0 proc] p dwyżki cen tramwaju 
i itOprc. cen światła i prądu. Za- 
rarem przyjęto wniosek r. Maksy- 
m wicza, by od 1 kwietnia obo- 
wiązywała  100-pr.cen «wa pod- 
wyżka cer jezdy, oraz pr pozycię 
r. dr, Poratytskitgo, by ióż iii 
cen tiamwaju, wynikłą « uudwy.ki 
p €'w:zego dnia cbowiązywania no- 
wego c-nnika, przezi:aczono na do- 
chód oclironek miejskich. Rezolu= 
c,ę r. Szczyrka jedaogłoś.i: UC. wa- 
iono. 

Podwyższone ceny w; noszą: za 
bięt wprost 600 mk, z pr.e a 
daniem 753, ulgowy 450, dw ico- 
w; 900, kont:oiny 1050, abo a- 
ment od } kwietuią 82.000, do cw.» 
razowe; jaz cy 41.0: 0 szeclny 12 OCO, 
z przesiądan:em 16.000. Cin prą- 
du dia mieszkań 33.0, dla :okaló » 
zar bkcwych 66C0, dla motorow 
2:00, dla kinoteatrow 8800 Ceny 
gazu podwyższono na 180. i 1750 

rk, z ważnością od 1 marcą, 

Dysskusę nad wnioski:m refe- 
renta wi spr z dr. Stahla. "żeb 
za ad iczo uwonić Radę mi j ką 
cd zatw.e dzania podwyżek cen. 
nika elektrycznego i gazo ego, a 
powierzyć je wzmocnonej sek ji 
finan: owej, z powodu braku kom- 
pietu o. roczono, 


Echa decyzii Redy Ambasadorów. 


PODPISANIE PROTOKOŁU. 

Warszawa, (AW.) Protokół za- 
wierający decyzię Rady Amb. w 
sprawie granicy wschodniej został 
podpisany w Paryżu, 

Imieniem Polski podpisati go: 
Min, Skrzyńsą: i poseł Zamoyski, 
imieniem Francji Poincaré. Na pro- 
tokole podpisany również radca am- 
basady angielskiej Philipp, ambasa- 
dor Włach : pose! *moński. 


GRATULACJE DLA GEN. 
SIKORSKIEGO. 

Warszawa. (AW.) W związku z 
decyzją Rady Ambasadorów generał 
Sikorski otrzymał wczoraj szereg 
iistów gratulacyjnych ze wszystkich 
stron kraju. Do Prezesa Rady Mi- 
nistrów zgłosił sie między innymi 
poseł włoski Tomassini, składając i- 
mieniem swego rządu serdeczne ży- 
czenia gen. Sikorskiemu. 


PRASA FRANC, O DECYZJI, 

Paryż. (PAT.) Dzienniki paryskie 
z wieikiern zadowoleniem przyjęły 
decyzję Rady Ambasadorów. „Ma. 
tin“ zaznacza, że decyzja była nie- 
odzowną nietylko dla utrwalenia 


pokoju, lecz również dla pomyśŚlne- | 


go rozwoju Polski, „Eclaire* pisze, 
że Rada Ambasadorów dokonała 
dzicła, które jej przynosi zaszczyt. 
„Le journal“ radzi Polsce, aby ba- 
cznie Śledziła za podszeptami, łakie 
wychodziły z Litwy j Ukrainy, 


—— 


! i czeka na nowe zbożne wyniki. 


SZEWYCZOWCÓW. 
Lwów, 16. marca. 

W obozie ukr. „nieprzejednanych* 
| — mamionych do ostatka zgpewnie- 
| nami Petruszewycza, decyzja Rady 

Ambasadorów wpadła jak grom z ja» 
snego nieba. Prysły mydlane barki 
złudzeń o „zachodniej Ukrainie”, 
rozwiała się w nicość moc i znaczenie 
międzynarodowych zabiegów Petru. 
szewycza. i 
Wczoraj na konwentyklach u- 
kraińskich biedzono sobie głowę 
nad nową „Kkryudą”, tym razem po- 
chodzącą od tych, których się uwa- 
żało za poskromicieli „polskiemu tm- 
perjalizmowi“. Myślano początkowa 
zarządzić ,żałobę narodową“ za znał 
| protestu przeciw decyzji Rady Am- 
basadorów. Projekt ten jednak uz- 
nano za zbyt ryzykowny. Uchwałono 
więc wprowadzić wśród mas ruskich 
akcję bagatelizującą znaczenie decy- 
zii Rady Ambasadorów w sprawłe 
Małopolski Wschodnie} Oczywiście. 
| cóż bowiem innego pozostało ban- 
` krutom, jak tuszowanie stanowczej 
poniesionej klęski. 

Ostre zęby jednak już są wybite, 
rozpocznie się teraz bezsilne zgrzy- 
tanie. Tu i ówdzie wywołać ono mo- 
że jeszcze jakiś oddźwiek, grunł 
wszakże zgodnej wspólpracy polsko- 
ruskiej w tej części Rzeczypospolitej 
oczyścił się już z nieczystych miaz- 
matów. Dalsza uprawa dla dobra 
wszystkich obywateli stoi otworem 


Kantera i w obozie Petru- 


u. 


RJ 


UROCZYSTOŚĆ W GDYNI. 


Gdańsk. (AW.) „Dziennik Gdań- 
ski” donosi, że w dniach 27 i 28 kwie- 
tnia Gdynia będzie widownią wiel- 
kich uroczystości. W tych dniach za- 
winie tam flota francuska wraz, z 
którą przybędzie marsz. Foch, Przy- 
gotowania do uroczystości w peł- 
nym toku. Do Gdyni przybędzie 
prezydent  Wolciechowski, przed- 
stawiciele Rządu, wojewoda pomor- 
ski, komisarz (Gdańska, przedstawi- 
ciele ludności powiatów nadbałtyc- 
kich i t. d 


ZABURZENIA ANTYŻYD. w KO. 
WNIE. 


Ryga. (PAT.) Jak donoszą z 
Kowna. miały tam mmieśsce w ubie. 
giym tygodniu ekscesy antyżydow. 
skie. Na głównych wicach członko- 
wie litewskich organizacii strzelec 
kich i faszyści litewscy dokonywali 
pogromów _ sklepów żydowskich. 
Żydzi zorganizował  samoobrone. 
Rozgrywały się dzikie bójki uiisz- 
me. Woko z trudem rozpędzało 
ścierających się. Szkody materialne 


| znaczna 


| panna EEEE oceny 
NIE POJEDZIE po PARYŻA. 
Kowno. (PAT.) Odazd Gaiwa. 
houskaca w związku ze sprawą Kiaj 
pady został odroczony na czas nies. 
gzraniczony., 


LENIN UMIERAJACY. 

Warszawa, (M.) Z Berlina dono- 
Szą: „Vossiche Ztg.“ podaje, że Le- 
nin uległ nowemu atakowi apepiek- 
sil. Cała niemal lewa część jego cia- 
ia jest już sparaliżowana. Wobtc te- 
£o w najbliższych godzinach należy 
Się spodziewać nadejścia z Moskwy 
Wiadomści o zgonie Lenina. 


NOWY GABINET STAMBOLIJ- 

. SKIEGO. 

Grac. (PAT.) Donoszą z Sofii: 
Stambolijski utworzył nowy gabinet, 
W którym objął prezesurę i sprawy 
zagraniczne. 


Aoa a c EL T -> 
Sprawy  gospetlarcze. 


Z TARGU ROPNEGO, 

Cena ropy borysiawskiei wynosi o- 
kolo 750 mp. za I kz. loco stacja ke- 
ejowa, w cysternach nabywającego. 

Usposobienie silnieisze. Daje się 2a- 
Uważyć większe zainteresowanie ze 
Strony kupujących. transakcji jednak 
nie było na targu żadnych. Cena po- 
taña na podstawie ofert 


Z TARGU UDZIAŁAMI BRUTTO. 
+ 1/32, Silva Plana w Mraźnicy 


15,000.000 mp. (sprzedaż za gotówkę); 
1/32 Konrad - Brugger w Mrażnicy — 


[l,000.000 mp. (sprzedaż terminowa); 
Monte Carlo w Mraźnicy — 8.500.000 
mp. (sprzedaż terminowa): 1/32 Zig- 


ardt w  Mraźnicy 5,300.000 mp. 

(sprzedaż terminowa). 1/32  Pontressi- 

1a - Galicja w Mraźnicy 6,000.00) 

np. (sprzedaż terminowa). 1/8 Maria w 

Tustanowicach — 8,500.000 mo. (sprze- 
za gotájvke). 

Terdencia silna z powodu ustalenia 
IHramic wschodnich Polski i znaczniej- 
“zej podaży gotówki, wynikającej ze 
zniżki dolara, Zakupuie udziały aprócz 
mMtereseniów wiedeńskich i wielkich to- 
Warzystw Kulisse bruttowa. której do- 
tychczasowa nieobecność na targu by- 
la jedną z głównych przyczyn stagna- 
cj. W ostatnich czasach nabyli szereg 
Wdziałów brutto  kapitaliści krajowi z 
Krakowa, Tarnowa, Rzeszowa. Nowe- 
£o Sącza | Chrzanowa. Popyt za u- 
działami wielkimi jak na terenie Lin- 
dunbaumów, Poza tem poszukiwane 1- 
działu na kopalniach produktywnych. 
Żupelny brak  zaintóresowania  o©dno- 
Stie do terenów naftowych i udziałów 
"a kopalniach, które znajdują się w 
Kiercenjy. 


NIEOFIC, GIEŁDA ZBOŻOWA, 

Popyt największy na owies, za któ- 
"y placą 130000 — 140000. Pszenica 
180000 — 185000. Żyto bez popytu 
tU6000 — 108000.  Freczka 90000 
100.000. Popyt na wykę przy braku 
Jodaży. 


——— 


GIEŁDA PIENIĘŻNA. 


—— 


SHEŁDA LWOWSKA OFICJALNA. 

Głóemy ruch wyłącznie na targu 
papierów dywidendowych przy bar- 
dzo siirym popycie, Kursa kształtu- 
'ą Się wysoko. Płacą za Chodorów 
około 60.000, — za Zielemiewskiego 
115.000 — za Oikos 80.000. Poszu- 
kiwane również Jaworzno po kursie 
„około 210.000. Dla walut zupełny 
brak zainteresowania. Kursa w dal- 
szym ciągu zniżkowe, lary 
43000-—43.200. Berlim 2.15—2,29, Wie 
deń: 63. Tendencia dla akcji wybit- 
ne zwyżkowa. Dla walut zniżko- 
wa, Usposobienie w akcjach bardzo 
ożywione. w walutach rezerwo- 
wan 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 


Zurych. (PAT.) Notowania wstę- 
ne z dnia t6 bm.: Berlin 0.0258 — 


sodsta wach, 


„GAZETA LWOWSKA? a dui M7. maros 192, 


ZUkwidowanie szajki bandycte-szpicg. 


Grasowała ona dotąd w W.leńszczyźnie 


Wilno. (PAT) Pohcji pelity :z- 
ni po prz sło półrocznej pracy 
ura:o Się zfkw.dować bandę, któ- 
ra racowała, S-piegowała i pod- 
pelata dwery na terenie wileńskim 

Aresztowano przeszio 200 <:ób. 
ktore. OSadzoco w wię iiniu. 


Akcja bandy polesała na szpie- 
go twe na rzec: Ro.i j Liiwy, na 
pizeywaniu Maji teicionicznych 
o az rabówa:u i podpa:an u dwo- 
rów, a fa lo na agitacii ay rote- 
wej, godzacej w ustrój Padswa Pol- 
SXi? 


s * 


„czarny czwartek“ na „czarnej gieidzie". 


Gwatowny spadek cbtvch walut. 


PANIKA NA CZARNEJ GIEŁDZIE WARSZAWSKIEJ. 


SPODZIE- 


WANY DALSZY SPADEK OBCYCH WALUT. — PIERWSZA OFIARA: 
ZASNĄŁ „KRÓL DOLARÓW". 


‘Lwów, 16. marca. 

W dniu wczorajszym nadeszły z 
Warszawy wiadomości o gwałtow- 
nym spadku obcych walut. Wpłynę- 
ło na ta uznanie przez Radę Ambasa- 
dorów naszych wschodnich granic, 
które wyklucza, a przynajmniej zna- 
cznie utrudnia wszelkiego rodzaju 
knowania i intrygi. a zarazem mu- 
siało podziałać  otrzeźwialjąco na 
Niemcy. Rosię sowiecką i ich malu- 
chaa sojuszniczkę Litwę; wpłynęło 
równicż odebranie rozmaitym ban- 
czkom prawa handlu dewizami. 

Na wczorajszej giełdzie zapano- 
wała panika. Kto co miał. wyciągał 
ze skrytek. i ofiarowywał P. K. K. 
P., na sprzedaż. byle tyłko ratować 
bodaj cząstkę włożonego w „rento- 
wny interes“ kapitału. Dziś eczeki- 
wana iest dalsza zniżka. Rząd wi- 
nien więc pilnie obserwować te ka- 
tastrofę i dopilnować, by ceny towa- 
rów, wypędzone w górę skutkiem 
wzrostu wartości dolara. teraz wraz 
ze spadkiem tego regułatora nasze- 
go życia handlowego, odpowiednej 
uległy żniżce. 

Oiar wśród banków i bancz- 
ków. nie opartych na zdrowych 
żyjących zbrodniczemi 
a szkodliwesni w najwyższym Sston- 
niu dła Państwa raciarni marką 
paska, nie braknie. O pierwszej syg 
salizułą rż z Warszawy, jest nią 
zag mie jakaś marna płotka, lecz 
ryba pierwszego rzedu. Stołica Pań- 
stwa żyje pod wrażeniem upadku 
„£róła dolarowego”, Rozporządzenie 
wykonawce Ministra skarbu o han- 
dłu dewizami, pozbawiło prawa do- 
konywania operacji walutowych ie- 
dnego bt naipotężnieszych „wład- 
ców dolara" w Polsce — jakim był 
żydowski dom bankowy Szereszew. 
skiego ma pl. za Żelazną Bramą. 
Był moment, kiedy Szereszewski w 
nełnem tego słowa znaczeniu trząsł 
prawani finansowemi w Państwie, 
om bowiem jeden posiadał władzę 
rezgniorwania kursu dolara w Pol- 
sce. Na jego skinienie dolar spadał 


hb szedł w górę — on potrafił „w 
każdej chwili rzucać na giełdę taką 
ilość dolarów. wobec którci nikt o- 
słać się mie potrafi i odwrotnie, 
potrai zamykać dopływ dolarów 
w tak siny sposób, że wytwarza! 
chwilę zupłnego braku pieniądza 
tego na rvnku. Całą swego cząsu t. 
zw. „czarna gicjda' byla, rzec moż- 
na, mieżako ekspozyturą Szereszew- 
skiego. Organizacja lej była rozsze- 
rzona na całą Polskę.  Tysiączne 
rzesze pośredników zajmowały się 
skupent dolarów w naidrabnieiszych 
summach, odsprzedałąc ie następnie 
tyłko tym kantorom wymiany, kió- 
re z kolei pracowały dła Szereszew- 
skiego. Stąd jego potęga i znacze- 
nie. Kołos. na gliiianych nogach 
stojący, runął. Szerokie koła odet- 
chnęły z ulgą, wśród czarnogiełdzia- 
rzy zapanowała konstermacia 
r mm 


GIEŁDA NIEOFICJALNA. 
Lwów, 16. marca. 

Dziś w dalszym ciągu tendencja 
bardzo zniżkowa, szczególnie na doła- 
ry, Obrót mimo to ożywiony. 

Dolary amer. 42500 do 42550: 1-ki 
i 2-ki 42000 do 42050: dolary kanad. 
41200 do 41300: 1-ki i 2-ki 40700 do 
40800: marki mem. 50 tys. 205 da 270; 
10 tys. 215 do 220: I tys. star, em. 280 
do 282: setki 265 do 270: drobne 250 do 
255: lełe 200 do 205: drobne 190 do 
195: czeskie 1280 do 13; drobne 1270 
do 1280: nowa em. 600 do 650: star. 
em. 1650 do 1700: setki austr. 140 do 
145: now, em. 50 do 50; star. em. 140 
do 150: drobne od 5 do 10 kor, 0.45 
do 0.70 austr. stempl. 62 ! pôl do 63: 
austr. przekazy 63 i pół do 6b; ruble 
5-sotki 470 do 475: ruble setki Kącik" 
18 do 19: setki zwykłe 420 do 450: ru- 
ble od 5 do 25 0,45 do 1.00; dumskie 
tys. 25 do 30: demskie 250-ki 15 do 16: 
karboewafńce 0.80 do 0.90: hrywny 1 da 
1.10. 

Złoto: 20-kor. 210000 do 2132AN); 2w- 
frank. 209000 do 205000:  20-maik. 
218000 + do 220000. 10-rubl. 250000 da 
255000: dolary amer. 40000 do 41000. 

Srebro: kor. austr. 3000 do 3100; 5- 
kor. 15600 do 16000: florenv 7800 do 
8000: ruble 13000 do 13100; kopieiki 60 
62: leie 30G0 da 3050. 


Holandia 211.90. — Nowy Jork 537% 
— Londyn 25.19, — Paryż 33.71, — 
Mediolan 25.83, — Praga 15.95, Bu- 
dapeszt 0.1674, — Belgrad 5.50, — 
Sofia 3.30. — Warszawa 0.0118. — 
Wiedeń 0.0074, — Austr stempl. 


GIEŁDA WARSZ. CNIC 642.. 

Warszawa (M). Poza giełdą u- 
rzędowa notowano wczoraj: dolary 
43000. franki fr. 2625. funty angielsk. 
202600; marki niem. 211; ruble złote 
2,550.000; srebrne 12500, bilon 6100. 


Mwrkat dr. Raman Stupnicki 


prowadzi kancelarję 
we LWOWIE, ni. Kraszowskiezn 13 


Z teatrów iwowskich. 
Początek przedstawień o e. 7. włecz, 


Repertoar Teatru Wielkiego. 


Piątek. 16. marca: „Orlę*. 

Sobota. 17. marca, zodz, 3 po poł: 
„Śluby panieńskie". 

Sobota, 17. tnarca. o g. 7: „Orle". 

Niedziela. 18. marca, o g. 3: „To co 
najważniejsze". 

Niedzieła, 18. marca. o g. 7: Tru- 
badar" (gośc. występ Pauliny Stokow- 
skiej). 

Poniedzłałek. 19. marca: „Orle“. 


Repertuar Teatru Małego (Gródecka). 
Piątek, 16. marca: „R. H. mży- 
uier", 


Sobota. 17. marca: „R. H. inżynier". 


5 


Niedziela, 18. marca, x. 3 pò poł.” 
„Czy jest co do oclenia?" 


Niedzieła, 18. marca. o z. T: „R. H. 
inżynier". 
Pontedziałek, 19. marca: „R. H. in- 


żynier* (50 procent zniżki). 
Repertuar Teatru Nowośch 


Piątek, 16. marca: „Bal w operze", 
Sobota, 17. marca. „Bal w operze. 


Niedziela. 18. marca, o g. 3.30: „Za 
dawnych dobrych czasów”. 

Niedziela, 18. marta, o g. 7; „Bu w 
operze". 

Z muzykŁ 5-ty Poranek, z cyklm 


fartepianowego. W. Labuńsktego. Od- 
będzie się w niedzielę. dnia 16. b. m. 
w Szli Kasyna i Kała lit-art. AV pro- 
gramie Skriabin. Bilety w składzie nut 
B. Pałooieckieza. 


e R 


ATONIRE, 
Sobota, 17. marca. Rz.-kaf.: Ger- 
trudy p — Gr.-kat.: Harasyma. — 


Stawiański: Zbigniewa. 

Prezydentowi miasta Lwowa, Józe- 
fowi Nenmanowi będzie Radą miejska 
składała życzenia z okazjii imienin w 
dniu 19. b. m. o g. l-szei w południe. 
w prywatnem mieszkaniu przy ul. Ly-' 
czakowskiej |. 3. 


50.cio lecie pracy dziennikarsktel. 
Lwowski Syndykat Dziennikarzy pol-| 
skich uchwalił urządzić w niedzielę 


Przewodnia, 8. kwietnia. o g. 12 w po- 
łudnie. zebranie w Kasynie ; Kole lit- 
art. ku  uczczeniu 50-ciolecia macy 
dziennikarskiei p. Zygmunta Frylinga. 

Tadeusz Rybkowski, senior arty- 
stów - malarzy we Lwowie, długolct- 
ni wiceprezes Koja lit.-art.. artysta za- 
służony i oiiarny. kolega najlepszy, 
wyrozumiałv. nieznajacv. co zawiść. 
czy zazdrość, Święci pięćdziesięciolecie 
swej pracy. Kasyno } Koło lit-art u 
chwaliło na zwołanem wczórai w tej 
sprawie  specizlnemi postedzeniu wy. 
działu przedstawić dzisiejszemu nad- 
zwyczajnemu walnemu zgromadzeniu 
wniosek mianowania Tadeusza Ryb- 
kowskiego honorowym członkiem te 
instytucji, g 

Jan Gwalbert Pawlikowski wyje- 
cha? do Lublina z dwoma odczytami. --- 
W pierwszym z nich mówić będzie o 
świecie duchów i życiu pośmiertnem: 
w mistyce Słowackiego: w drugim o o- 
bronie oblicza ziemi rodzimej. Odczyt 
odbędą sie na dochód Koła Palskief 
Macierzy Szkolnej w Lublinie. 


Jubileusz Kasprowiczoweł. Ulubieni- 
ca publiczności \wowskiei. nasza me- 
zrównania Kasprowiczowa, którci pu- 


* 


bliczność zawdziecza tyle świctnych 
wieczorów, obchodzić będzie w dniu 
22. b. m. złote gody ze sceną polską. 
Jubilicusz ten odbije się napewno gło- . 


śnem echem w szerokich sferach Lwo- 
wa. który umie czcić zasługi swych 
niepospolitych artystów, Jubiłeusz od- 
będzie sie w Teatrze Wielkim. Dyrtk- 
cia teatrów j artyści dokładają wszel- 
kich starań. bv to niezwykłe Święto 
tcatralne mogło wypaść iak najokaza- 
lei Bliższe szczegółv o tem przedsta- 
wieniu podamy niebawem 

Za wprowadzeniem „numerus clan- 
sus* oświadczył się wydział prawniczy 
i ffezoficzny Uniwersytehu lwowskiego. 

Reiorma administracji państwowej. 
Z Warszawy donoszą: Wczoraj w po- 
łudnie, pod przewodnictwem Premiera 
Sikorskiego rozpoczęła się nowa seria 
narad nad kwestią reformy administra- 
cii państwowej. 

Podwyżka taryty towarowej. Jak 
się dowiaduie warsz. „Przegląd Wie- 
czorny“ z miarodajnych źródeł, tarvia' 
kolejowa osobowa ani w ciągu marca, 
ani w przyszłym miesiącu, podwyż- 
szoną nie będzie. Przewidywane jest 
tylko podniesienie od 1. kwietnia tary- 
iv towarowej. której podwyżka mie zo- 
stałą jeszcze ścisłe zdecydowana, Wia- 
domo tyłko. 2e nie hędzie ona mniel- 
sza, niż 50 procent. 

Obchód Pasteura w stolicy. 


steura odbędzie sie d. 18. b. m. Insty-| 
tut Pasłewra w Paryżu wydelogował 
na uroczystość prai. iłtziolozii p. Me-. 
strezat, 


Z war 
szawy donoszą: Obchód ku czci Pa- ` 


6 
Em pasa 
Ceny w hotelach warszawskich, 


Magistrat m. Warszawy zgodził} się na 
podwyższenie o 150 procent cen zą po- 
koje w hotelach. 

Grafika polska bezsprzecznie 
wyscko, złożyły się na to stulecia pra- 
cy kulturalnej, wymaga jednak wry- 
trawnegu kierownictwa, by nie zatrzy- 
mać się w ciągłem dążeniu naprzód. 
Misię ię spelnia z pożytkiem miesięcz- 
nik warszawski, poświęcony drukar- 
stwu, litografii i pokrewnym  sztukem 
graficznym. Zeszyt iego marcowy do- 
starcza znowu interesującym się grafi- 
ką polska. wiele materiału pouczające- 
go i ciekawego, który wywrze nisza- 
wodnie pożądany skutek. 

Nwyprawa skarbu Rzeczyp. Pelskiej. 
mia Ak marca Bi r. o.£.5 i pół po 
południu, odbędzie sę w sali nosiedzeń 
lzby handlowej i przemysłowej, ul. A- 
kademicka 17. konferencja, którą zazai 
p. Aleksander Lewicki, członek Izby 
handlowej i przemysicwej. na temat 
naprawy skarbu Rzeczypospolitej Pol- 
skiej wedle projektu, przedstawionego 
w lego pracy, p. t. „Jak dostarczyć 
Polsce kapitału?". 

Z Towsrzystwa Prawniczego. Dziś, 
w piątek 16. marca, o g. 6 i pół, w lo- 
kalu przy ul. Mickiewicza 5a. I. p. Od- 
będzie sie wykład adw. Dra Sewery- 
na Panetha o projekcie polskiej ustawy 


A 
SZEW 


czekawej. Wsięp wolny dla członków 
Towarzystwa  prawniczeza. Związku 
Adwokatów Polskich 1 Związku Se- 
dziów, 

Grcno nauczycieli w Siemłanowi- 
cach (Huta Laury) na Górnym Śłąsku 
zwrata się tą drogą do Rodaków z 


prośba o nadsyłanie książek polskich 
dla tamtejszej bibijoteki dla młodzieży. 
Ksiażki należy przesyłać pod adresem 
T. Hierowski, kier, IV. szkoły w Ste- 
mianowicach, ul. Dabrowskiego, Górny 
Śląsk. 

„Uprawłojmy rośliny lecznicze”, Ma- 
łopolskie Towarzystwo Ogrodnicze we 
Lwowie apeluje do właścicieli ziemi, 
by zaięli się uprawą „roślin leczniczych 
i tym sposobem zapobiegi wywożeniu 
znacznych” sum pieniężnych za granicę 
ma zakupno ziół leczniczych. W tym ce- 
lu urządza Malopolskie Towarzystwo 
Ogrodnicze odczyt pod tytułem: „Ro- 
śliny Lecznicze”, który wygłosi dr. fil. 
i med. H. Rucbenbaner 18. b. m. (nie- 
dziela). © g. 5 po poł.,.w sali Towa- 
rzystwa Gospodarskiego, ul. Kopernika 
I. 20, Wstęp wolny. Po odczycie nastą- 
pi rozlesowanie nasi warzywnvch 
i tydatów: 

Z Ognisku nauczycielskiego. Dziś, 
w piątek, 16. b. m.. odbędzie się w lo- 
kalu „Ogniska“ (gmach Skarbka, bra- 
ma 5, I. p.) odczyt Dr. Lempickiego p. 
t „Reforma szkolna Konarskiego“. Po- 
czątek o g. 7 wieczorem. 

Pierwsze zawody- w piłkę mozną 
we Lwowie, Dnia 18. b. m. odbędą się 
na boisku „Pogoni“ za rogatką Stryj- 
ską następujące zawody: Godzina 2.50 


po południu „Czarni T.“ -- „Pogoń IL", 
Czar- 


godzina 4 vo poł. „Pogoń I.* — 
ni IL“. 


LOUIS DE ROBERT. 
Który z trzech? 


(Dokończenie) 


Malarz pochylał się czułe nad 
młodą kobietą, brał ją wpół, jakby 
zagarniając wyłącznie dla siebic, 
bez troski o pozostałych. Jeden z 
nich niósł parasolkę Léi, drugi jej 
torebkę, a wszyscy trzej dobiiali się 
o jej względy. Jak dotąd nie dała 
żadnemu z nich pierwszeństwa, alę 
jasnem było, że prędzej, czy później 
rhasi któregoś z nich wybrać. Wido- 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 17, marca 192%, 


Oryginalny sabotaż zarządzeń wiedz 
polskich uprawiają bogahojne Siostry 
Bazysłanki we Lwowie. Tyły ich roz- 
lezgłej realności wychodzą na ul. Dłu- 
gcsza, gdzie chodnik znajduje się stale 
w stanie wprost rozpaczliwym. Tonie 
on w powodzi oślizgłego błota lub po- 
kryty jest w razie mrozu gołoledzią, 
zawsze zaś grozi przechodniom okale- 
czeniami, a nawet złamaniem rąk 
i nóg. Statystyka Stacji Ratunkowei 
i zapiski policyjne rzucaią w tej spra- 
wie sporo światła, skoro jednak poste- 
runkowy zadzwoni, wedle zwyczaju, 
na dozorcę, br wydać odpowiednie po- 
łecenie, zjawia się siostrzyczka i na 
wszelkie żądanie odpowiada stereotv- 
powo: „Ja zapłaczu*. Stan. taki nie 
mcże być tolerowany dłużej i znajdzie 
się chyba jakiś spesób na poskromienie 
sabotażu nawet choćby  bogobojnych 
sióstr Bazyljanek, 

Nieco więcej kultury przydałoby się 
naszemu czcigodnemu miastu. Rzućmy 
choćby  przelotnie okien na obdarte, 
brudne tablice ogłoszeń, gdzie obok ża- 


łobnej klepsydry tkwią we wszelkich 
możliwych kolorach zapowiedzi kaba- 
retów, koncertów, odczytów, zebrań. 


wszystko rozlepione bez ładu i składu, 
obłocone, zmyte strugami deszczu, po- 
szarpane przez nieszanującą cudzą wła- 
sność gawiedź uliczną, Zarządy biur 
ogłoszeń powinny udzielać swej służ- 
bie odpowiednich wyjaśnień. posterun- 
kowi zaś nie mogą obojętnie patrzeć 
na rozwydrzenie zrasującei po ulicach 
suterenowej dziatwy. Lwów zasługuje 
na nieco większą pod tym względem 
dbałość. 

Nowa taryfa dorożkarska. Z dniem 
1. marca b. r. obowiązuje następująca 
taryfa dorażkarska na terenie miasta 
Lwowa za jazdy dorożkami w dzień i 
w nocy: 1) Za pojedyńczą jazdę w mie 
ście, bez zatrzymania się dłużej, jak 5 
minut i bez zboczenia z kierunku dro- 
gi dorożką dwukonną 1600 mp., jedno- 
konną 1200 mp. 2) Za jazdę do rogatek 
miejskich, na Zamek, Piac powystawo- 
wy i t. p, dwukonną 3200 mp., jedno- 
konną 2300 mp. 3) Za jazdę w mieście 
według czasu za pierwsze pół godziny 
dwukonna 2300 mp., jednok. 1800 mp. 
za każdy nast. kwadrans 1150 mp. i 900 
mp. 4) Za jazdę do dworców kolejo- 
wych dwukonną 3600 mp.. jednokonną 
3000 mp., za pakunek na koźle 800 mp. 
5) Z każdego stanowiska do oznaczo- 
nego miejsca, jak: Francówka, ogród 
Kisielki, Pohulanka, cmentarze — dwu- 
konną 2500 mp., iednokonną 1800 mp. 

(t) Nieszczęśliwy wypadek w gim- 
nazjum. Uczeń II. kl. VI. gimnazjum na 
Lyczakowie N. Garguliński, przyniósł 
wczoraj do szkoły nabói z flobertu 
dziecinnego, wypełniany piorunującą rię 
cią, który w pewnej chwili eksplodo- 
wał, raniąc właściciela w twarz i rę- 
kę, oraz lekko dwu kolegów. Policia 
prowadzi dochodzenia, celem ustalenia 
przyczyny eksplozji naboju. 

Okradziona w czasie snu. W pocią- 
gu, w drodze z Krakowa do Lwowa, 
usnęła pasażerka Marja Wiśniewska, z 


Zgodzili się wszyscy i kazali so- 
bie podać posiłek na Świeżem po- 
wietrzu w skromnej podmiefskiej 
oberży. 

Zapadający zmrok zaczął powo- 
fi zacierać kontury tego boskiego 
arcydzieła, jakiem jest piękny, po- 
godny letni dzień. Wiatr przestał 
chłodzić powietrze i doznało się 
nagle wrażenia, że klimat cały sie 
zmienił. Ptaszki umilkły, liście i 
kwiaty znieruchomiały i wydawało 
się, że w tej ogólnej martwocie, czas 
bieg Swój na chwilę zatrzymał. — 


, Niewysłowionym jest czar letniege 


cznie decydowała się powoli. Wy- ' 


bór ten objawi się zapewne w ja- 


kie niespodziewanej chwili, — mo- | 


że zdradzi się nagle wypowiedzia- 
nem, pelnem słodyczy słowem, któ- 
re drżące zawiśnie na jej ustach i 
ly stoczy się zeń, jak owoc dojrzały... 

D'mortail zauważył, że jest już 
siódma godzina i mimo uroku tej 
ieśnej idylli, czas wracać do domu. 

— Gdybyśmy tu zjedli objad? -- 


wieczoru, gdzie wszystko staje sie 
jakby nierealne i zamienia w nieu- 
chwytną zjawę, Jakaś słodka niemoc, 
pełna nieokreślonych tęsknot za. 
częła ogarniać wszystkich, a noc 
zajpaciająca pobudzała do zwierzeń. 
Lea sluchała uważnie, co do nisi 
mówił wierny Surprenaut. Czyż nie 
ku niemu skłaniał się zdecydowanie 
jej wybór? W pociągu, który ich od- 
woził nie broniła swej ręki czułym 
uściskom malarza. Na pęronic w 


Paryżu spytała; 


czego skorzystał jakiś złodziej i skradł 
jej rzeczy, wartości 1,000.000 mp. 

(h) Nieszczęśliwe wyp?dki. W prze- 
chodzie z ul. Legionów na Wały het- 
miańskie destał się pod koła trainwa- 
jowe Albert Tomas i doznał złamania 
nogi. — Z Chodorowa przywieziono do 
Lwowa Marię Załewską, którei wóz 
folwarczny w czasie pracy  połama! 
nogi. 

(h) Zbieg. Zbigniew Marszałkiewicz, 
14-letni młodzieniec, opuścił wczorai 
dom rodzicielski przy ul. Obertyńskiej 
7 i oddal? się w niewiadomym kic- 
runku. 

(h) Handlarze kokainą przed sądem. 
Wczoraj w sekcji HI. odbywała się po 
raz drugi rozprawa przeciw handla- 
rzom kokainy,  farmaceułom ` Janowi 
Tennenbaumowi. Weingartenówi, Króli- 
kowi i przeciw dr. Serkowskiemu, lecz 
i tym razem nie zakończyła się wyro- 
kiem. gdyż brak było kilku świadków 
i osk. dr. Serkowskiego, 

(h) Listonosz przed sądem. Przed 
doraźnym urzędniczym trybunałem 
pod przewodnictwem r. Dworzaka, to- 
czyła się sprawa przeciwko woźneinu 
pocztowemu Leopoldów; Jocherowi, 0- 
Skarżonemu o zbrodnię nadużycia wla- 
dzy z chęci zysku z § 101 uk. za co w 


myśl ustawy z 18. marca 1921, groziła 
oskarżonemu kara Śmierci. W myśl 
aktu oskarżenia, oskarżony miał za- 


trzymywać u siebie listy, zdzierać z 
nich znaczki i nalepiać na nowo nade- 
szłych listach nieapłacanych. rrzez co 
skarb peństwa miał ponieść szkodę w 
wysokości 1.000 mp. Ponieważ na od- 
bytej rGzprawic przesłuchani świądko- 
wie zeznali odciążająco, wobec braku 
dowodów winy, trybunał wydał wyrok 
uwalniający osk. od winy i kary. 

| aa HECER" SERA 


cha aresztowania hardis- 
rza obrazów Wzifzm: ne. 


Lwów, 16. marca. 

(h) Jak się w d Iszym ciągu 
dow ed:jemy, aresziowany Jakób 
We tzman sprzedał wiadnmą kopię 
Tycjana „Maria Magdalena* urzę- 
dnikowi belgijski gs domu ha - 
dlowego Janowi Martensowi za 
600000 mk. Marters sta ał się 
przy pomocy 'Weitzmana uzyskać 
pozwo ene na wywóz a gdy go 
we Lwowie nie otrzymał, zwrócił 
się do Warszawy, gdzie zezwoie- 
nie takie niewiadomo jakim spo- 
sobem otrzymał i obraz wywiózł 
də Bełeji, 

Dziś rano odstawioro W eitz- 
mana do s kcii III Sadu powiato- 
wego Weitziman nie pierwszy raz 
prze”rowadził podobny interes. W 
r. 1920 sprzedał on niejakienu 
Zipperowi rzekomo oryginał Ma- 
ejki za 1200 kor tymczasem rze 
czeznawc' w Krakowie stwierdriii 


— Który z was mie odprowa- 
dzi? 

— Ja zawołałi zgodnym chórem. 

— Nie warto byście sie wszyscy 
trzej trudzili, wiecie, że mieszkam 
daleko, przytem choe się przejść, 
Niech się jeden poświęci. 

Wzrokiem zwracała się do Sur- 
prenaut'a. 

— Więc ja pani towarzyszę — 
zapowiedział kategorycznie małarz. 

Uieła go pod rekę i pożegnala 
pozostałych towarzyszy, na któ- 
rych twarzach małowało sie wido- 
czne rozczarowanie. 

Gdy zostali nieco w tyle, Petit- 


„pied odezwał się do Duportail'a: 


— Żegnam pama, droga moja pro- 
wadzi w przeciwną stronę. 

Przeczekał chwilę, by Duportail 
się oddal, poczem skierował kroki 
w tę samą uliczkę, którą poszli Léa 
ze Surprenaut'em, by się przekonać 
czy szczęśliwy wybraniec pożegiia 
ją u progu domu. 

Jeden tylko Duportail zapalił 
swabodunie papierosa i siadł do tran 


waju, który go zawiózł do Neuilły. 


ZZOZ S PARZE ZOO ZOE Z ZE OE e a 
í m | EN a O WRA, z 


że j st to całkem zwyczajny fai- 
syf kat. Z powodu tego oszustwa 


tuc ą się także prz cwro Wez- 
«sanowi dochod:en a arno - SĄ- 
dowe. 

W swoim czass Weitzman 


ss zedał także j'dnemu ze zbie, a- 
„gy lwowszich za znaczną sumę 
w;czaj y oeodru< p'Suarowa.y 
tarna i, jakoorygina! Axen Owicza. 
e EEEO E 0 | | 


Obława w pociągu oso- 


bowym 
Lwów, 16 m rea. 

P dróżni w pocą:u S«:bowym. 
który wyjechał ze Lwowa do Ta - 
nopula ve wterek, 13 marca t. , 
o godz. 6 wizczór, byli świadkami 
uiszwykłej nader eneigiczrie prze- 
prow adzonej «b'awy. urządzone: 
ra dworc Lwów-Podzamcze cziem 
ujęcia w: ób, p.zemyca ących s.ętym 
soci.giem bez b litów. Wedle in- 
formacii, zas'ągniętych na isiejscu, 
poczy iono od pewnego czasu spo- 
strzeżenia, Że pociągu tego uży- 
wają zesacji na Poczamczu liczni 
robotuicy koleowi i irswatri, za- 
rebnicy oraz przekupnie, k.órzy —- 
wracając do mejsc swegn zamiesc- 
kan a — korzys'ają z notoiyc nego 
natłoku w tym pociągu iwbc 
k ótkości jazdy przemycają się be 
błetów do nabiiższych 'tacji pod 
Lwowem. — C'«lem ;ołsże ia tamy 
tym nadużycio'n :a szkodę skaib! 
kolejowego za'ządz ła Dyrckc'a ko- 
lejowa nadzwyczajną rewizję przeł 
kilsu astı rewizorów ;ociągow;C1, 
którym policja państwowa udzieliła 
Swe pomocy. 

Tuż po daniu sygnału odjazdo- 
wego zatrzymtino pocą% poczem 
zjawili się ukryci ponrzednio rewi- 
orzy i przeprowadzili rówrocze- 
s'ą kontro ę w poszczególiych wa- 
konach. podczas gdy posterunkowi 
policyjni obstawili pociąg po prz-- 
ciw'ej stronie dworca, uniemożli- 
wiając przemycającym się podró» 
żnym ucieczkę z pociągu. Wynik 
był berdzo oblity, bo przychwyco- 
vo przeszło 50 osób, usiłujących 
odbyć nielegalną jazd:, których za- 
trzyrvaao na Sacji ceiem $ iązgnię- 
cia przypadaiących nal Żytości i 
wdrożenia dilszych kroków urzę- 
dowych C ła akca przeprowad_o: 
ną została sprawnie i spokojni: a 
zatrzymanie pocągu nie trwało 
cł żej, jak 10 mnui. Zarządzenie 
to odstraszy n ewątpliwie liczne i 
dywidua od podobnych nadużyc 
Wysiadłszy przy Avenue Rouie, po 
czął iść szybkim krokiem wązka 
uliczką, aż stanął przed bramą o- 
gródka, dzielącego go od małej willi 
ukrytej w zieleni. 

Wydobył klucz z kieszeni, a do- 
stawszy się do domku stanął w o- 
knie z zapalonym papierosem i za- 
czął się wpatrywać w ciemną ulicz- 
kę. Po chwili odrzucił papierosa, 
gdyż bystre jego oko dojrzało v 
oddali pare ludzi zdążających szyb- 
ko ku willi, a za nimi w pewnym 
odstępie cień człowieka, śledzącego 
skrycie ich kroki. 

Para zatrzymała Się przed iurt- 


ką ogrodu. 
Młoda kobieta dziękowała u- 
przejmie malarzowi za towarzy- 


stwo, poczem pożeznawszy go Szy- 
bko, przebiegła ogródek dzielący 
ią od willi. [Dopadłszy ciemnego 
pokoju, radosna i zanosząca się 
śmieclii rzuciłą się w otwarte ra- 


miona Duportail'a. 
Przeł. AMATA. 


j ; 


lstiniącie: przesz éd w jez- 
posrednim ruchy < o'ciow. 


(Telefonem od -naszexo korespondenta.) 
E Warszawą. 16. marca, 

Jak wiadomo, istnieją od dłuższego 
czasu przerwy ruchu kolciowego na 
sg kach Grodno — Wilno, oraz Luni- 
yć Bani Sarny, które spowodowały. iż 
aaa cia pomiędzy Warszawą a 
pe wzglednie pomiędzy wschod- 
Wi polizia Małopolski z Wilnem. od- 
Otóż a s drogą datszą, okrężną. 
bej „COC donosze, że admośne 
e ano oe, usunięte zostały. Z dniem 
Marca b. r — po odbudowaniu mo- 
ke na rzece Horyń — rozpoczął się 
kuerry ruch pociagów bezpośred- 
nich na odcinku Łuniniec — Sarny, 
aS Z dniem 15, marca b. r. podejmuje 
Se bezpośrednią komunikację pociągów 
mobawych i towarowych z Warszawy 
nalkrótszą drogą przez Orany — (iro- 
no de Wilna i w kierunku odwrotn. u. 


"BE; POECIE ZJ TEE CEE IEEE TA ET STED 
źezd delegatów „Związku 
strzyeikiega” okr. LWÓW, 


U 
Lwów, 16 marca, 

W nie-zie!e. dnia łi-go b. m. 

odbył się wa Lwowe H. dorcesny 

zjazi delegató. „Związsu Strze- 


irekiczo* okręgu Iwow:kiego. W 
polach wzięło udział kilkuset 
e 


gości ze “wszystkich 


legatów i 


| 


| 


„GAZETA LWOWSKA" € dhh 17. marca 1923. 


nowi:rów wschodniej M iozo'ski. 
Obrady zzgaił prezes okręgu Zw, 
sirzel. p. dr. Kazimierz Bariel. 

lei wybrano p ez, d um zjazdu, 
w skład którig: weczli: pot. dr. 
Azczyc jase tes i pp. inż Pjes- 
kraca Tarnopoli, dr. Rydel (Stani- 
ławów) i ży. Dracz (Lwów) S>- 
kre arzowali po. Mazurkiewicz i 


Bardzo ciekawy był referat p, 
tr. K Bartla „O celach i zadaniach 
zw. SZ z którego bi a 
wiglka szczerość i patrząca w da- 
lhą przyszłość idea Związku 
Suzeleckiego. „Każdy strzelec do 
jsdnej rartji należeć musi do 
partji „Polska”! — mówił dr. Bar- 
tel. — „Trzy stronnictwa są u nas: 
wychowania wojskowego, wycho- 
wania fizycznego i wychowania 
M.-oświat.* — Zaznaczyć tu też 
uęeży, ważność Zw ązku Strzelec- 
jako orgań:aci wybitnie 
wojszowej. wobec faktu istnienia 
np. w Niemczech bardzo wi:lu 
crgarizacji tego typu. Zw. Strzel. 
nie pracuje na dzisiaj, ani na jutro, 
cen pracuje a lata całe — przyszł:, 
Bezpodsiawne gadani« o ja 6 par- 
zjnaści zbły chyba dakumeantii: 
wycur', w czasie których Zw azek 
Swzel, nie dał się pociągnać 
na żadną Sone. 


g3 


| 
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Po dyskusji nad sprawo: danie . į szczegółów. — Nadto autor. majacy 
na vniosek komisji rewizyjnej u- | praktycznie do czynienia. Sepe 
r» u s da arai AT eela 7 

chwalono ustępującemu zaiządowī | $ia po przeróżnych Spoisach. CZY 
PU A spółdzielniach, oraz prywatnych przed- 


okręgu absolutorjum, poczem wy- 
brano n wy zarząć. Í rezese n wy- 
brany. został pr.f. dr. M. Bartel, 
ponowie przez Aaksamację, wice- 
prezesem prof. dr. Anczyc, n siępni: 
obrano resze członkoó. Zarządu. 

Po przyję iu uchw.i p:zewudni- 
czący ŻZja:du prot dr. Arczyc 
zamkuą! obrady Zaziu, Odśpie- 
w nien „Ro y“ zakończono I Do- 
roczny Ziazd Okręgów; Delegatów. 


CAN EET -E o REWA "aa SJ 
Z piśmiennictwa 
jachowego. 


Księgowość Wśród licznych Ooprato- 
kupiecka. waŭ księgowości. do- 

konanych w ostatnich 
miesiacach przez różnych więcej lub 
mniej zuanych autorów —- zasiuguje na 
Szczegółniejszą uwagę i wyroóżniazie: 
„Ksiegowość Kupiecka”. Opracowana 
przez Dr. Fr. Tornanka. Auror, jako 


proiesor tej gałęzi wiedzy jiachowcj w 
Akademii Handjowej, Eksportowej | Po- 
litechnice. przedstawił w sposób nie- 
zwykle jasny i co najważniejsza syste- 
matyczny całokształt księgowości ku- 
pieckiej, przechodząc od rzeczy najłat- 
wiejszych do coraz trudniejszych za- 
gadnień gospodarczych Księgowość po- 
jedyncza została zredukowana do krót- 
kiego opracowania. natomiast pod wóiua 
opracowana jest do najdrobniejszych 


SE 
i 


siębiorstwach. bardzo silny nacisk po- 
łożył na stemi praktycznego zasa) 
wania i księgowości i podręcznika, U- 
widacznia się to w orvginałuvn. u nas 
dotychczas nieznanym pomyśle, aby 
wzory wszystkich ksiąg handłowych 
wydrukować nie w treści podręcznika. 
ale w osabno dolączonych 19-tu księ- 
gach handiowych. Ułatwia to nicovv2- 
le naukę ksztiłcącemu się. zaś jizegl- 
siębiorcy wskaznie w sposób prakt) cz- 


ny. jak wzorewo prowadzone księgi 
handłowe wygiądzć powinnv. Wreszciś 
podkreślić naleźv z całem  uznauniene 


Stronr wydawaiczą. tak pod wzgiędem 
druku. przy niektórych wzorach nawet' 
dwukolorowego, iak i pracy  inrrolige- 
torskiei. przy oprawie poszczególnych 
wzorów ksiąg oraz podręcznika. 

E ennaa. D o | Ooomni 4 * 00 
Ofiary i pośswitowania 
(Złożone w Administracji.) 

Na drugi Doim Techników: Dyrekcja 
baństwowego seminarium naucz, żeñsk. 
w Jaworowie 28.020 mp. — Dyrekcja 
państwowego Gimnazjwn w Jaworowie 
35.000 nip. 

Na sieroty po zecerach; Ostafijczu! 
z Gwożdzca 1.000 mp 


Erot. or., R. Weglowski 
OPERATOR ą OPERATOR 
vrdymuje od godz. 8—4 popołudałkiu 
uliecn ŁYCZAKOWSKA liczba 90. 


St 


fa zals nivi u nusi Gomi ma- 


OGLOSZENIA. 


ateco. | 


L. cz. T. VI, 1210/5/4. Wdrożenie 'postzpowan 
celem uznana za zm rłego. Stanisław Gębis Lisi ` 
góry. powołany w czasi: mob lizacji w roku 1914 d 
służby wojssowe. przy 32 pp został wysłany na fro.. 
rosyjski, gdzie w jesieni 1915 dost się do niewo'. 

czasię powroiu z niewoli w październiku 19 0 roku 
uległszy ka!asirofe kule owej miał umrzeć z odniesio- 
Rych ran w szpitalu w J:katerenburgu. Gdy zate 
Brzyjjć należy, ży zachodzi ustawowe domuieman c 
3 ięrci, przzjo wdraża się na piośbę Wojciecha G.- 
bisa postęjowani+ celem uznana za zma!lego. Wydaje 
się przeto ogólne wezwanie, aby udzielono sądowi 
iu. kuretorowi p dr. Władysiawuwi Sjruczkowi adw. 
w Tarnowie, ztórego ustanawia się obrońcą węzła mał- 
żeńskiego wiadomosci o powyż wymienionym. Stani- 
sława Gębisa wzywa się. «by przed uiżej wymiesi - 
TYM Sądem stawi: się lub w iumy sposób uwiadormi 
© Swem ż cu. sąd tutejszy u+ ponowną prośbę pr 
rozstrzygnie o uznaniu z 


cnu 15 września 1923 p 
tinariego, f 
Sąd okręgowy oddział IV. 

Tarnów, dnia 12 stycznia 1323, 2033 1— 

T. IV. 118/21/4. Z rządzenie postępowania celem 
udowodnienia śmierci. Wojciech Lepak, syn Józef, i 
Any z Petków, roinik w Pstrągówce, urodzony tamże 
1? 'ażdzternika 1386, służył w 40 pp. armji ansir. od 
r Dte Od roku 1916 wszelki słuch o nim zaginął, 
Gdy wobec tego jest prawdopodobne, że osoba wy- 
mieniona poniosła Śmierć, zar'ądza się na wniose: 
Juji Wostowicz i Katarzyny Opielowskiej w Brzezinąch 
"Sąd pow. Ropczyce) postzypowanie celem udowodni>- 
nia jej śmierci, a zarazem ogłisz: się wezwanie aże- 
by do 6 miesięcy nd daty ogł szenia edyktu w „Ga 
zecie Lwowskiej" sąjo*. udzielono wladomości o «a 
gnionym: Po upływie tego terminu i po przeprowa- 
'zenu dowodów sąd rze nie ostatecznie o wniostu. 

Sąd okręgowy oddział IV. 

Jasło, dnia 17 stycznia 19383. 2082 

„T. IV, 168/224 Wdrożenie postęsowania celem 
szbania za zmarłecy, Józef Sutor, ur. 6 marc! 1879 r. 
w . Stowie, Odszed: w r. 19i4 jako żołnierz armii 
aust'jackiej na wojnę z Wojny nie powróci: : od czasu 
odejścia na front w r 1914 nie dał o sobie znaku ży- 
cia. Gdy zatem przyjąć należy, ża zachodzi domnie- 
manie śmierci. przeto wdraża się na prośbę Marji Su 
torowej ze Słupi oostępowanie celem nznania ża 
zmarłego, zazinioncg . Wydaje się przeto ogólne w-- 
'zwanie, ab udzielo o Sądowi lab adw. p. dr. Długo- 
polskiemu w Nowym Są:«u którego się kuratorem zagi- 
n onego ustanawia, wiadomości o powyż wymieniony u. 
ʻA tegoż samego wzywa się aby przed niżej wymienio- 
nym sądem siawił się, lub w inny sposób uw adomił 
O swem życiu. Sąd tutejszy na ponowną prośbę p: 
aniu 15 września 1922 rozstrzygnie o uznaciu za 
"ma:tego. 


ŁOWKTA W LPRAWiE 
: o UZNANIA ZA ZMARŁEGO 


Sąd «kr gowy Oddzia: IV, 

Nowy Sącz. duia 20 grudnia 192% 203; 

za T. 5/23. Wdrożenie postępowania celem uznani: 

m zmarłego, Tacjann? N:dalsza wniosła a anan. 
"a Iwana Nidolisza go za mińuegu I zawartezo 


z üm w dniu 9 czerwca 191 
ni przes'uchanego świadki Andrzeja Wofoniak Ord. 
poświadczenia Zarządu gmisy Babina z 27 styczna 
923 wynika, że Iwan Nadoliszny zo tał w roku 1919 
powoł ny do aimji ukraińskiej do Stryla i od tego 
Cz su nie ma o nim żaduej wiadomości. Zachodzi dc- 
mniemanie, że nie Żyje. Na podstawie ustawy z 3! 
marca i918 Nr. 128 Dz. pp. wdraża się po:tępowani 
telom uznaria za zmarłego Iwana Nadoliszucgo i za- 
wartego małżeństwa zB rozwiązane. Wydaje się prze- 
o ogó e. wezwanię, aby udzielono, : ądowi lub. kuri- 
torowi p. dr. Szenderowi adw. w Samborze, 
«ównocześnie mianuje sią obrońcą węzła imałżeńskieg * 
w adomośći o powyż wymienionym. Sąd tut. na po- 
nowną prośbę po dniu 20 września 1923 rozstrzygnie 
o uznaniu za zmarłego i © rozwiązaniu małżeństwa, 
Sąd «kręzowy oddział V. 
Sambor, du a 29 stycznia 1923. 20835 


T. IV. 184/22 3, Wdrożenie postępowania celem 
uznania za zmarłego. Paweł Mó z Gródka ad Gr;- 
bów, urodzony 1879 jako żołuicrz aysuy;acki zabrany 
do niewoli rosyjskiej r, 1915 miał umrzeć w drodze 
Z Konstaatynopoła do Sokala. Od tego czasu niema 
o Rim wiadomośc. Wobec domniemania Śrmierci za- 
rządzn si na wniosek joamny Móllowej postępowanie 
telem uzn.nia wymienionego za zmarłego, a zarazem 
wzywa się, aby sądowi użzielono wiadamoś:l o zagi- 
sionym. Pawła Mólla wzywa się, aby stawił się w tu- 
tjszym sądzie lub w inny sposób dał znać o soble. 
o dniu 30 września 1223 na pofowny wniosek orze- 
tnie się o uznaniu za zmarł: go. 

Sąd okręgowy oddział Iv. 

Nowy Sącz. dna 8 Intego 1923 s 


T. IV. 150/22/2. Zrządządzenie pągię „oełkniu cu- 
lem udowodnienia śmierci. Jixób Skała s. Wojci*cha 
i Katarzyny z Maczugów, rolnik w Pagorżynie ad L- 
psiki powiat Gorice, urodzony tamżę dnia 31 grudnia 
1882, b ał w r. 1514 ud.iał w wojnie światowej i od 
lego roku 191i wszełs: .łuch o nim zapinął Gdy wo- 
bec tego jest prawdopodobue, że osoba wymieniona 
poniosła śmierć zarządza się na wniosek Heieny Skai- 
nowe: w Pagorzynach postępowanie celem udowo- 
dnienia jej śmierci a zarazem ogłasza się wezwanie 
ażeby do dnia 1 sierpnia 1923 albo sądowi ałbo adw 
dr. Ryszardowi Szynaglowi w Jaśle, którego ustanawia 
się kuvatorem, udziełono wiadomości o zagin:onym 
Pa upływie iego terminu i po przeprowadzen'u dowo- 
dów sąd orżeknie ostateczne © wniosku. 

Sąd okręgowy oddział TV. 
Jasło, dnia 8 stycznia 1928. 3108 


T.!V.58/20/.. Wdrożenie postępowania celem udo- 
wodnienia śmierc Felik:a Jarozińtgkiego. Fel ks Jaroziń 
ski syn Tomasza i Wikiorji urodzony 1898 r. w Dzbrówc: 
powlat Wadowice. żołnierz 31 pułku obrony kra owe 
pelług zeznań świsdka został .abity na froncie włoskim. 
Ponieważ metryki jego $mierci nie można uzyskać, przeto 
na prośbę jego ojei Tomasza wdraża się postępowani-, 
celm udowoduienis za złej śmierci zaginionego. Wydzj. 
ię przeto ogólne weewine, aby uwiadom eno sad aż d: 
«ma 30 grudnia 1930 o zaginionym. 

Sąd ckręzowy, Oddział IV, 

Wadowice, 9 kwietnia 1920. 198: 


T. IV, 392/22;3. Zarządzenie postępowania cəler 
uznania zą zmariego i małżeństwa za rozwiązane. Jó- 
z:f Busek syn Framciszka i Reginy urodzony dnia 12 
kwietnia 1885 w Dwerach powiat Oświęcim i tam przy- 
nal:żny, biotą: adział w wojnie św stowej jazo żołni: 12 

1 p. p. ob:ou; krajowej b. armji austro-węgierski- 

ostatnią wiad uoeić dał o sosie dnia 13 październi 

1918 i odtąd v „ego Życiw niema jał w aćon ści. G; 
+ 


4 w cerkwi w Babinie f zalem ne: 
małżeństwa za rozwiązane, Z zeznań wnioskodawczy-| nia śmier: : 


którego | 


zalem Moza przyjęć, 
vstawy z 31 marca 9.8 N:. 125 lz. p. p. 
iz § H2 k. e, zsrządeu się na wiosek żony j:go Anny 
Busek Los'epow»n o, ciwie vznunit wyż wym enionego 
za zmariego a małż:ńsiwa mędzy nim a wnioskodaw- 
czynią dnia 6 lisic prda I911r. zawa.iepo za rozwiązane. 
Ugłasza się prasto wezwane, aby o zaginionym uduialc= 
no wiadomości sądowi lub dr. Jósefowi Kubiczkowi, ad- 
wokatowi w Wadowicach, którego usa:aw'n sę kurato- 
ram zaginionego i obrońcą woszła małz'ńsiiego, Józefa 
Busoka o tle żyje wzywi sę, aby stawi! się przed posi- 
pisanym trądem lub w inny sposób dał znać o ssbie, Po 
sześciu miasiączch od dnia ogłoszenia lego zarządzenią 
w „Garecie Lwowskiej“ sąd ARR prnowny wniosek wyda 
ostateczne orzeczenie. 
Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Wadowice, 23 czurwca 1922. > 1983 


T. 13022. Schmu! Tuchner syn Fersoha Raps» i 
Feigi Tuchner uroizony 1690, jako jen ac w | stopadz e 
1920 w Czyta zmarł, a w Charbinie pochowany Zarzą- 
dzając postepowanie celem uzsania go za zm rego, 
wzywa się, by «© 3 miesięcy od ogłoszen a :ąlowi slo 
dr. Jauberowi, adwokatowi w Przemyśu, kuratorowi, 
udzielono wiadomości O zag nionym, poczem na ponowne? 
prośbę wyda sąd ostateczne orz: czenie, 

Sąd okrogowy. 
Przemyś, 22 lipca 1923, 


T. 163/22. Stanisław Socha syn Jęd:zeja RU 
urodzony w Piwodz'e 19 listopada *89%, z początkiem 
wojny wstąpi: ho wojska i sagital. Zarządzając pos epo= 
wanie celem uznasia go zmaiłysa, wzywa się, aby de 
pół roku od aglosswnia sądowi albo dr. Marszaławi, ad- 
'wokatowi w sieniuwię kuratorow: udaielono wisdomor 
ści o zaginionym, poczem na ponowną p:ośbę wyda tą 
ostateczne orzec: enie. 

Sąd Okręgowy, 
Przemyś!, 14 grudnia 1922. 2025 


T, IV. 318 33/8. Zarządzenie postępowania celem 
uznania za zmarłego. Beneuykt Bogunie syn Franciszta 
ı Marjanny z Przecis.ewskich, urodzony dnia 6 mar a 

8580 w Głębowicach rowiat Wadowice i tu zamieszkały, 
rolnis, biorąc udział w wojnie Światos«j jako żołnierz 
46 p. artylerji aust’, csatnię windom Ść o subie dał 
15 paź lziernika 1918 z frontu’ włoskiego, poczem ślad o 
nim zaginął. Gdy zalem przy,ąć można, że istnieją Wa- 
runki domniemania śmierci 2 ustawy z 31 marca 1938 
Nr. 188 Dz. p. p, zarządza się na wniosek Żory jego 
K.tarzy.y Koguniowej postępowanie celem u:nania wyż 
wymienionego za zmarłego. Ogłasza sę rrzeto w zwa- 
nie, aby © zaginionym udzielono sądow: wiadomości. Be- 
nedyktu Bognnię o ile żyje wzywa się, aby sawił sę 
przed podpistnym sądem iub w inny sposób dał zesć o 
sobie. Po sześc u miesiącach ol dzia ogło$:enia tego 
zarządzenia w „Gazece Lwowskiej* sąd na ponowny 
wiiosek wyda osisteczas orzeczenie. 
Sąd okręgowy, Oddz J iy. 
Wadowice, 29 listepada 1922, 198. 


T. IV. 1439/22/7. Zarządzenie pasty, owania celer, 
znania za zmarłego. Jan i:ankus syn M chaa i Józef; 
rodzony wroku 1887 w Buiakowie powiat Bała, rolni 
tamie, biorąc udział w wojnie światowej jako żołnierz 

5 bat. strzeleów polowych, ostalną wind.moić dał o 
sobie w czerwcu 1917 poczem sai o nim aagnął, tuv 
+ tem przyjąć można, że isincią warunki domnieman. 
śmierci z Us aWwy z 31 marca „91% Nr. 128 Dz. p. jn 
zarządza się na wniosek Marji Hankusowej postępowa. 
nie, celem uznania wyż wymielionego za zmazłego 
Ogłasza się przeto wezwanie, aby o zagin:>n,m udziztu- 
no sądowi wiadomości, Jana Hankusa wzywa siz a'" 
stawi? się przed podpsanym sądem k b w inny sposó. 
dał znić © sobie, Po «c:Ściu mies gcach vd dnia ego «>» 


2024 


8 
nia tego zarządzenia w „Gazecie Lwowskiej”, sad na 
ponowny wniosek wyda os.ateczne orzeczenie, 
Eq) okięzowy, Oddział i. 
Wadowice, 23 stycznia 1925. 1925 


4. 1V. 353 22/3. Zarzadzenie pos spawania celem 
uznania 4a zmarłego. J 23! Dusik syu J :. + Katarzyny 
uroizony w roku 155) w Ł?cach powiat Białą, zara ce- 
szkały .w Osiuku. brat udzia! w wojne św:aluwej jako 
żołnierz armji austro-wag. | od września 91% niema o 
jjego życia Żadnej wiadomości. Gdy zatem przyjąć mo- 
żna, że istnieją warunki dom 'iemania ómo ci z ustawy 
'z 31 marca 1918 Nr, 128 Dz.p. p. zarządza wię na wnio. 
„sek żony jego Rozalii Dusikowej post:owanie, celem 
uznania wyż wymienionego za zimarlsgo., Ogłasza się 
"przeto wezwani, aby o zag nionym uizielon> :adowi 
wiadomości. Józefa Dusika wzywa się, aby stawł się 
przed podpisaaym sądem lub w inuy sposób dał znać O 
sol e. Pa sześciu miesiacach od dala ogłoszenia tego za- 
rzydzena w „Gazecie Lwowskiej“ sąd na ponowny wnie- 
‘Rek wyda ostalecznć orzeczenie. 

Sad okręgowy, Oddział lV 

Wadowice, 9 stycznia 1923, 1993 

T. IV. 130/22/35, Zarządzenia postępowania celem 
udowodnienia śmierci, 'giacy (Gacek syn Józefa i Acny 
s Kubiczków urodzony dnia Ż1 października 1896 w Pi- 
sarzowicach powiat Biała i tam zamieszk sły, b orąc uda ał 
w wojnie światowej jako żołnierz 56 p. p. b. armji 
austro-węgierskiej, dostal się do niewoli włoskiej, gdzie 
wedle zaprzysiężonych zeznań świadka Tomasza Kożź- 
biała, zmarł dnia 10 października 1918 w szpitiłu Santa 
Maria, Gdy wobec tego prawdypodobnem jest, że powyż 
wymieniony poniósł śmie:ć, zirząłza si; na wniosek 
Irata jegó Franciszka Gacka. z Pisarzowic poslępowanie 
celem uznania jeg» śmierci, a zarazem ogłasza się we- 
zwanie, aby do trzach miesięcy od og oszenia tego zra- 
rządzenia w „Gazecie Lwowskiej* udzielono sądowi wia- 
domości o zaginionym. Po upływie wgo terminu i po 
przeprowadzeniu dowodów, sąd orzeknie ostatecznie c 
wniosku. 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 


Wadowice, 23 września 1922. 1997 


RCZMMITZ OBWIESZCZENIA. k 


C. 1. 193/83, Ejiykt. Przeciw Iwanowi itko, kio- 
ego miejsce poby u jest nieznane, wniesiony »o:tał do 
alu powiatowego w Sołotwinia przez Jawdochę Stef - 
tyn żong Nysoły w Rosulnej pozew o zniesienie ws _oł- 
wiasaości przez licytacją. Na podstawie pozwu wyzna. 
czono audjencję na dzieli 19 kwietnia 1923 godzina 9 
Caiem (rzażania praw pozwanego ustanawia sięp, Dmy- 
tra Babeckey syna Hrynia w Rosulnej kuratorem, T :uże 
kurator zastępywać będzie pozwanego w rzeczonej szra- 
wie na jego koszt i niebezpieczeństwp dopóki OR W si~ 
dz.e się nie zgłosi lab pełnomocn ka nie zam anuje, 

Sąd powiatowy, Oddział L 

Sołotwina, 7 marca 1923. 


i KONKURSY. 


L bö2j-3. Ko; kurs. Zg 
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arząd miasia Bełza rozp- 
suie konkurs na posadę sekretarza oraz lLasiera mie - 
ski:go z coborami X- ranzi dla urzędników pań; wo- 
wych. Kandvda'i ubiezgaacoy sie o powyższą no ud 

wykazać się winni: 1) O>ywat:lstwem Państwa Po- 
lskiego. 2) Świadectwem moralności. 23) Metryką u c- 
czin iż nie przekroczyli 4) lat życa. 4) Jędnoroczna 


POLSKIE 


METZ "EG 


KOLEJE PAŃSTWOWE 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 17. marca 1923. 


praktyką p-zy sząydzwych lub aaronomicznych wł- 
zach admin ricyjiy.h 5) $ v adzsziwem Ziożonceo 
3 ram nu kwa:ifk cyjnego w mys! pogl* iowień usi 
m z 3. iipca 1306 dz. u. kr. N 31 6)Ś iadectwem 
ukończenia niższego gimnazjum u) szkolą wydz alo- 
wą. Podanie wnosić nalezy dò to kwietnia 1923 r. 
Po roku nienaganne; s'u:5y mo uastąpć stabil- 
za ja. 


ta 
<% 


Belz, dnia 12. marca 19°32. 
Komisarz rządowy; F. Janowski. 


1-3 00 


P. 14/23 10. Jerynę Kosowicz córkę Paulny . 
Zabłotowa pozbawiono częściowo wiasnow lnoś.i 
powodu marnotrawstwa ustanawiając į j doradcą D:a,- 
ra, Łusaszczuka Wasyla z Zabłotow i. 

Sąd powiaiowy oddzia: I 

Z*błotów, dnia 10 stycznia 1928. 


; FORMY. ; 


Firm. 584/19 Rg. A. H. 132. Wpis do rejez tu bau- 
Jiowego firmy spółkowej. Do rejestru firm spółkowych 
wciągnięto co następuje: S elz ba firmy: Lwów. Brzmie 
pie frmy: „Bima“ Lewicki 1 bpks, fabryka świec i my- 
deł we Lwow.e, ul. św. Marcina 22. Forma spółki: Jawna 
-pó ka handlowa. Spóinicy osobiście odpowiedź.alui: 1. 
Marja Lewicka, prywatna, we Lwow.e ul. M:rcina 22, 
2. Józef Wełeszczuk we Lwowie u:. Marcina 22; 3. Hirs 
Pordes we Lwowie ul. Żółkiewska 68. Podpis firmy: | o 
podpisywania firmy uprawnieni sa; M:rja Lewicka i Jó- 
zef Wełeszczuk w ten sposób, że pod firmę bdg umie- 
wy swe podpisy dączn e. Dzień wpisu: 14 sierpnia 
1919 r 

Sąd okręgowy jako h ndiowy, Oddział il. 

Lwów, 9 sierpnia 1919, 1927 

Firm, 22/ 3Rg C 49.  Prowadzącern:u rejest 
handlowy przy tui. Sądzie okregowym poleca sę 

żeby w tymże reje trze oddzał C wysonał następi- 
ący wp :: 1) Dzień wpisu: 10 lutego 1923, 2) Firma 
spółk: Skiep Zakopiański :pótka z ogra1czoną ode 
powiedz alności; w Zikopanem. 3) selzba półki: 
Zakopane. 4) przedmiot przedsi biorstwa; <) liandcl 
hurtowny ariykułari pożywczymi, już t» b:zpośr2- 
dni, już też pośredni vrzez przyssępowaniż: w cha- 
raxterze udziajowców lnb spóiników do in1yca przed- 
siębiorstw lub spół k. 1) ha d?) Gziailiczny at ku- 
ami spożywczymi, c) zasiadone, piowalzem: czy 
tə bezpośrędnio, czy też pośeduo prze” ud.iał i 
nnych przedsiębiorstwach w,iwórni <rtyku'ó% spo- 
żywczych. c) zakupywanie w ty h csla h lub wy- 
uzięrżawianie "ie uchomości. 5) Wysokość kup tału 
zzsk adowego: 50.009 ¿u0 mk. 6) Kwoa ui: czonych 
"płat: 4.150 000 M=. 7) nazwiska zawiadowcó v s ói- 
ki: Leon M kuwiexki właścicie! realności w Zakopa- 
n m wil- „hiax“ i dr. Leon Łach dyrek ox buaku w 
Z kopaiem ui. Mrucfówki. 8) sazwiś a zasiępiów za- 
wiadowców sjók: 1) Wia vsiaw Mokrzycki dy ek- 
to: banku w Zakopanem, 2) Dr. Tadeusz Gabryszew- 
sił l karz kimatyczny w Zakopa en. 9) Stosunki 
prawne :półk': a) dzień zaw.rcia konirakt : Kontrak: 
s ó ki z daty Zakopare dnia £5 gruni 192? L, Re. 
79o. b) czas trwan a: nieograuiczory, :() z stępstwo i 
»odpisywanie firmy: Pod wyciśuiętą luv wypi:aią 2 - 
bo wyd'nk?waną osnową firmy rołożą swe podrisy 


Nabywajcie 


dwaj zawiadowcy, albo jedea z.wiadowca wraz Z 
edaym z «igpcą zawiadowcy lub yrokurzystą, albo 
prokuczy:t. z prawami zawiadowcy, łącznie z jede 
aym zastępcą zawiadowcy lub prokuczysta. Pr kc. 
rzyści z doniskiem wskazujzcym ua prokurę () ogro- 
szenia: w Mositorze Polszzm «) vztazowiene R.dv 
satzorczej: przewidzi'ne j-s. a:t Al! XVI araz nas 
tępnymi kontraktu spółki. 
Sąd okręg. je hanal. O. IV. 
Nawy Sącz, daia 10 lutego 1923 r. 2034 


Firm. 1493/22, B. 1I. 75 Wps do rejestru hban- 
il wego firmy spółzowej! 5 r | stru Oddzał b 
wciągnięto co mastępue: S edziba firmy: Krasów. 
Bd zmiene f.rmy: Suchzdmowska Fabryka Odlewów. 
Spółka akcyjna w Suchedniowie Oddział w Kra: owie, 
orzedmi t srzedsigbio stwa: Otewnia żelaza. Forma 
spółki Towarzystwo akcyjne, pos!'arowieniem M: 
strów przemy łn I handlu oraz skarbu z dna 1. paž- 
dziernika 19.0. Kapita! akcv ny 10,200. 00 "kp. w ca 
łości wrł.cony akcje na ckazicislap 350); 60 Mkp 
Zarząd: Dyrektorzy Stanisław Sta:ke, Fi:n'yk B l e 
w Suchędnicwis, Tadeusz Jermiłcw cz w Warszewie 
ul Ma owiec a 6. za tępcy Dvrsktora szym Sa. 
ke w Su hsdriowie-. Podpis firmy: pod w: ciśdięteur 
stampilią, brzmieniem fi my pedp s dw óch dyreśt.rów 
sołektywnie. Dzień wpisu 2, tutezo 192.. 

3ął okręgowy i hand owv Oegział Ii. 
Kraków, dnia 20. styczu a 1923. 19 ( 


Firm. 119/-3 O. F.I .6 Zniany ld -thi od- 
noszące 'ię do wpisanych już wtelestrze h d owym 
firm kupców poi dyfńicz ch i snółek. Do rejestru òw- 
dzia! B. «cą nęt» co nastepni:; Sedziba i 'zme- 
nie firmy: Surszań-ke zakład” gó wicze Spók k 
y na w Sierszv- Z rady Niczorczej ustąpił M Wv“ 

ilian Fe lchenfeld, Kerci Baumgartner i Mx" 
Krassny, Sian slas Skoczy as wyb any człorkem u - 
dy n dorczs dna ©, sizrpnia 1919 us'ąsii. C lonka- 


Ce 


mi Rady nadzo- czej wysrani Dre Maxssymiia Dro- 
hoski Woll.ele 1 we Weduiu Tadeusz Filp, Jan 
Natur kii D'. Marcin Szarski w Kr:kowi3 zamie- 
zkali. Dzień wplsu: 31. stycznia 1923, 
Są4J okręgowy itko han bwy Oddział IL 
Krakó; , dnia 25. sty. zna 1923. +52 
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Fabryka sukna i kołder 


A, Kaliński 


Białystok, ul. Lipowa 29 
POLECA SWOJE WYROBY 
snkna na damskie i meskie ubrania, płaaz- 
cze, również kołdry pluszowe i wełniane. 


UWAGA: Cennik I próbki wysyła się na ządanie darmo. 


chw.łą Walnego Zgromadzen a Członków Lwowskie 10 
Towarzystwa Zaliczkowzgo stow. zar. z ogr. por. 
powziętą w dniu 2, stycznia 1923 posta owionem 
zostażo rozw ązanie i zlikwidowanie teg £ Towa- 

vzystwa, 'rzyszem ustanowiono mnie lixwidatorem Ni- 
niejszem ogłasz.m iozwiązanie pcmienionego Towarzy- 
stva po myśli $ 9 ust. z dn. 6. marca 1906 L.58 Dz p.p. 
i zywam wierz celi Towarzystwa by się do mnie jako 
Jikwidatora zgł:sili ceiem wydcbyciaswych wietrzytcino 
ści. Dr. Frarciszek Ksawery Dziubczyńssi, 
2104 Lwów, Łyczakowska 9. 


Fak OGŁOSZENIE DOSTAWY. 


W drodze ogólnego przetargu będzie rozdaną na rok 1923 dostawa 600 m: 
miękkiego i 125 m” twardego materjału drzewnego tartego, cbr.bionega. dla celów 
warsztatowych, jak też 2000 m. p trzasek miękkich na podpałkę. J 

B iższe szczegćły zawarte są w fo mularzach oferiowych. Formularze 
ofert, ogólne i szczegółowe warunki dostawy jakoteż wykazy gatunków i wymie- 
rów potrzebnych malerjałów drzewnych, mogą być przejrzane i podjęte w podp sa- 
nej Dyrekcji kolsi państwowych, lub też mogą być przesłane za tiszczeniem po ta 
pocztowego. i 

Na przepi:anych formularzach oferty wygotowan: zaopatrzone stemplami 
po 200 martk od k.żdego arkusz., nalcży wnieść op eczętcwane z rapisem: .. ferta 
na dostawę drzzwa taitzgo'', najdalej do dnia 4 kwietnia 1923 r. godzina 12 
w południe do Sianisławowskiej Dyrekcji kolei państwow ych. 

: C:ny oferowane mają być podane f anko wag:n to jednej lub więcej ozna- 
czyć się mających stacyj kolei piństwowych w Polsie. W tych stacja.h dostawy 
otrzymają w miatę możności potrzebne skladowiska. 

W razis dostawy w innej s acji odowią:any będzie dostawca uiścić p:łne 


© głoszenie. 


W Mikołajowie niD jest do obsadzenia urząd kiero- 
wnika tymczasowego Zarządu gminy 

Reflektanci zechcą udotumentawine i zaopatrz ne 
opisem żącia zgłoszenia wnieść do 1 kwieinia b r do Wy- 
działu powiatowego w Żydaczowie, podają: warunki. 

Pierwszeństwo mają emer:towani urzęcniry admin: 
strzcyjni, państwowi lus samorządcw, 


ô proczniowe 
pożyczkę 
zlota | 


L. 691. 


Sokal, dnia Il. marca 19-3 


OGŁOSZENIE. 


Wydział pow a!'owy w Sokalu roz>isuje roz”rawe llcytacy!lzą ra 


koszta transportu aż do stac i ofertowej. 


Dost.wę należy :ozpociąć najpóźniej 15. maja i ukończyć ją z końcem 


lipca 1923 


Oferty mogą obejmować całe zapotrzebowanie lub t ż część tegoż, a D -, 
rekcji kolci cańsiwowyc : przysł guje prawo przyjęcia ofert w całości 


częściowo, albo też odrzucen e t cn bez podania powodu. 


Of.renci są związani dek:aracją ofertewą przez 14 dni, 
wniesienia of ri. Otwa cie wsiesiorych ofert, przy którem oferenci mogą być ob-cn 
nastąpi 5. kwistnia 1523 r, o god.. 10 przedpołudniem w budynku Dyrckcji kole: 


państwowych w Stanisławowie. 


aars dóLr Prusinów, będących właszością gminy chrześciansk.ej miasta 
elza. 

Dobra te obejmuja 351 morgów gruntu ornego, 113 morgów łąk tu- 
dzież budynki gosocda cze na obszarze tym się znajdwiące. 

Czas dzierżawy tych dóbr trwać będzie lat 6, licząc cd dria zatwier- 
dzenia tej dzierżawy. 

Cene wywołania wynosi TO kig. żyta od 1 morga za pierwszy rox 
dzierżawy, zaś 100 kig. żyta za lata nastętne, 

Bizystęsniąty do icytacji mają złożyć wadjum w kwocie 5,990.0 0 
Mk. gotówką. 


lub tylko 


licząc od terminu 


Oferty wniesione w powyż oznaczonym terminie, ni- odpowiadające po- 
stanowieniom nin'ejszego ogłoszenia jub zawierające newyrażne dwuznaczne i nit 
ila każdego zrozumiałe wy:ażenia, jakoteż pisemne lub ielografi.zne dodutka.. 
oświa« czenia, albo zmiany zawierające, lub też ofesty niewype:nione na p:Zo isa- 
nych formala:zach cfir'ewych, nie będą uwzględnicne, 

Stanisławów, w marcu 1323. 

Stanisławows: a Dyrekcja kolei państwowych, 


Licytacja ta odbędzie si” w binrze Wydziału powiatowego w Soża!u 
dnia 28 marca (środa) 1323 o godzinie !1 rano. 

Warunki licytacyjne są do przegłądnięcia w biurze Wydz ału powia- 
towego w Sokalu, tudzież w binrze Zarządu gminy w Bełzie. 


Komi.sarz rządowy: 


2105 w. z. Dr. Wejda. 


Prenumerata bez odnoszenia miesięcznie 10.500 mp., z odnoszeniem lub pocztą miesięcznie 12.000 mp., za granicą 14.000 mp. — Redakcja czyn- 
na od g. 8 rano do 2 popol., z wyjątkiem niedziel į świąt. — Redaktor nacz. przyjmuje od g. 1—2 popoł. —Listów  niefrankowanych należyce 
nie przvimuje się. — Pekopisów Redakcia i Administracja nie zwracają. — Konto Poczt. Kasy O. 141.690. 


Redaktor odpowiedziainy; JERZY. KONARSKI. Naieżytość pocztową,opiacono ryczaśtein. Drukarnia Polska, Lwów. ul. Chorążczyzny 31. 


